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wazysikich
Czytelników!

Siecpmowa
niednieto

na Zarabiu

formalności,
przyjechać

wesoło się

szczególnie

Woda, góry i las — oto co

czeka wszystkich naszych
Czytelników, którzy skorzy­
stają z zaproszenia na jutrzej­
sze niedzielne spotkanie. Tym
razem ,JEcho Krakowa” i Za­
rząd Wojewódzki LPŻ urzą­
dzają je w Myślenicach na

Zarabiu nad jazem. Okolicy
reklamować chyba nie potrze­
ba, dojazd całkiem łatwy, po­
goda na pewno dopisze, je­
dnym słowem — nie zastana­
wiamy się! Spotykamy się na

przystani LFŻ jutro w nie­
dzielę 6 sierpnia o godzinie
11.

W naszej imprezie wziąć
może udział Lażdy wycieczko­
wicz i turysta. Wstęp jest
wolny, nie trzeba również za­
łatwiać żadnych
Trzeba tylko
(punktualnie) i...
bawić!

Zapraszamy
wszystkich posiadaczy moto­
rowerów. Zgodnie z naszą tra­
dycją dla tych właśnie pojaz­
dów przygotowujemy specjal­
ne konkurencje, w których bę­
dą nie tylko mogli wykazać
swą sprawność, ale również
wylosować nagrody.

Na pozostałych uczestników
imprezy czekają wesołe zawo­
dy i konkursy - niespodzianki
—i na wodzie i na lądzie.
Szczegółów na razie nie zdra­
dzimy — o wszystkim przeko­
nacie się sami na miejscu.

Tylko 3 punkty programu
możemy zapowiedzieć już
dzisiaj:
— „FOTOPSTRYK”: wziąć

w nim może udział każdy, kto
do dnia 15 bm. nadeśle do
„Echa” przynajmniej jedno
zdjęcie zrobione na imprezie
(tematyka dowolna). Trzy naj­
lepsze zdjęcia zostaną opubli­
kowane w „Echu” i nagrodzo­
ne honorariami specjalnymi.

— KONKURS „SZUKAMY
SIĘ”: nagrody otrzyma naj­
liczniejsza grupa osób o tym
samym nazwisku.

— WYBÓR tego uczestnika
imprezy, który może wykazać
się największą liczbą przeży­
tych lat...

Całą SIERPNIOWĄ NIE­
DZIELĘ poprowadzi — bez
względu na pogodę — znany
aktor krakowski TADEUSZ
SZYEOWSKI.

Do zobaczenia ti — miłej za­
bawy!

Sliśnięta z i. Ssgeio
wśród 30 juhitotków
rozpoczynających 31 milion

mieszkańców naszego kraju
LJ rzestaliśmy się martwić, w

jaki sposób ,,Express Wie­
czorny” odnajdzie wśród dzie­
ci, urodzonych 31 lipca br.

3 chorych - zmarła

14 osób

zatruto sto

drobiem
\A/e wsi Psary pow. Włosz-

v czowa po spożyciu mięsa
z kaczek i gęsi zatruło się 14
Qtób, z których 3 osoby zmar-

J_y. Badania ustaliły, że drób
był chory.

Chorzy zostali przewiezieni
no szpitala w Końskich, gdzie
znajdują się pod troskliwą o-

tueką lekarską.
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Kraków, sobsta 5, niedziela 6 sierpnia 1961

Projekt
nowego statutu

KPZR

na łamach

„Prawdy“

przed-

MOSKWA

O rawda” z dnia 5
rł« głosiła projekt
statutu KPZR.

Projekt ten . będzie
miotem dyskusji wśród człon­
ków KPZR. Wyniki dyskusji
będą uwzględnione przy osta­
tecznym sformułowaniu pro­
jektu statutu, który ma być
rozpatrzony na XXII Zjeź-
dzie KPZR.

Projekt zawiera wstęp oraz

10 rozdziałów- Określa on o-

bowiązki i prawa członków
partii, schemat o-rganizacyjny
partii oraz zasady rozwoju
demokracji wewnątrzpartyj­
nej.

bm. o-

nowego

między godz. 21.30 — 22.30 —

30 milionowego obywatela na­
szego kraju. Salomonowym
wyrokiem wszystkie 36 nowo­
rodków’, jakie przyszły w tym
czasie na świat uznanych zo­
stało jubilatkami. Jest wśród
nich 17 dziewcząt i 19 chłop­
ców, w tym para bliźniąt
(chłopiec i dziewczynka) z na­
szego województwa, która
przyszła na świat w Szpitalu
Miejskim w Nowym Sączu.
Matką pary jubilatków jest p.
Anna Kurzeja.

Jak poinformował „Express
Wieczorny” bliźnięta otrzy­
mają wózek spacerowy, łó­
żeczko dziecięce, bon towaro­
wy na sumę 2 tys. złotych i
wyprawkę od warszawskiego
CDT. W związku z tym dziś
rano połączyliśmy się telefo­
nicznie ze Szpitalem Miejskim
w Nowym Sączu, aby zasięg­
nąć bliższych informacji, co

do bliźniąt i dowiedzieć .

się, jak ich matka przyjęła ■
fakt, iż znajdują się w gronie ,

(Dokończenie na str. 2)

Dziś w Paryżu
•r

PARYŻ

W dniu dzisiejszym 5 bm.
rozpoczyna się w Paryżu

konferencja ministrów spraw
zagranicznych USA, W. Bry­
tanii, Francji i Niemiec za­
chodnich. Głównym tematem

konferencji jest uzgodnienie
pozycji Zachodu w sprawie
Berlina i Niemiec. Omówione
zostaną także inne kluczowe
problemy międzynarodowe.

W pierwszym posiedzeniu
konferencji, która odbyła
się w godzinach południo­
wych, wzięli udział sekretarz
stanu Rusk Oraz ministrowie
spraw zagranicznych W. Bry­
tanii i Francji — Lord Home
i Couve de Murville. W obra­
dach popołudniowych ucze­
stniczyć będzie zachodnionie-
miecki minister spraw zagra­
nicznych von Brentano. Na
zakończenie trzydniowych o-

brad opublikowany ma być
komunikat.

1Nazaproszenie
Związku Litera­
tów Polskich

przybył w dniu
4 bm. do Warsza­
wy znakomity
pisarz ra-dziecki

Kon-tanty Paus-
to.v .ś\i 7 żoną i

córką. Na zdję­
ciu: pisarza ra­
dzieckiego witał
m. in. Jarosław
Iwaszkiewicz.

Gdańskim goś-

7.

Na: Dworcu
cia radzieckiego witali przed­
stawiciele Związku Literatów
Polskich. Obecni byli przed­
stawiciele ambasady ZSRR
w Warszawie.

Jestem w Polsce po
trzeci — powiedział
przedstawicielowi PAP
pośrednio po przybyciu
Warszawy — byłem w

pisarz
bez-

do
wa-

szym kraju jako mały chło­
piec wraz z babką, zresztą
Polką z pochodzenia. Drugi
raz przebywałem w1 Lublinie
i Krakowie jako student —

sanitariusz w roku 1915.
Mam też wielu przyjaciół w

Polsce. W czasie miesięczne­
go pobytu w Polsce ćhciał-
bym, nie tylko dokładni?
zwiedzić wasz piękny kraj,
ale również odnowić wiele
starych znajomości — doty­
czy to zarówno ludzi jak i o-

kolic-

KoaoocgmaaoacocaacttaóoiCKm

Eksplozja
reaktora atomowego

w Toronto
NOWY JORK ’

W piątek 4 bm., na wydzia­
le badań nuklearnych

uniwersytetu w Toronto na­
stąpiła eksplozja jednego z u-

rządzeń doświadczalnego re­
aktora atomowego. 2 studen­
tów, którzy przeprowadzali
doświadczenia z izotopami ra­
dioaktywnymi, zostało ciężko

rannych i przewiezionych do
szpitala. Zachodzi obawa, że

organizmy studentów wchło­
nęły sporą dawkę zabójczych
promieni radioaktywnych.

Na miejsce wypadku przy­
były oddziały policji i straży
pożarnej. Budynek, w którym
mieści się reaktor, został zam­
knięty i zapieczętowany.

Noty
rządu ZSRR
do mocarstw

zachodnich

minister
wręczył charge
ad interim NRF
memorandum o

pokojowym z

w odpowiedzi na

w sprawie
Rząd radziecki — dono­

si agencja TASS —

znowu wezwał mocar­
stwa zachodnie do zawar­
cia traktatu pokojowego z

Niemcami na podstawie
wzajemnego porozumie­
nia. Ten apel zawarty jest
w notach do rządów USA,
W. Brytanii i Francji na

temat traktatu pokojowego
z Niemcami i unormowa­
nia na tej podstawie sytua­
cji w Berlinie zachodnim.

Noty zostały doręczone
w dhiu 3 sierpnia przez
ministra spraw zagranicz­
nych ZSRR Gromykę am­
basadorowi Stanów Zjed­
noczonych, Thompsonowi,
ambasadorowi W. Brytanii,
Robertsowi i ambasadoro­
wi Francji, Dejeanowi.
Noty radzieckie stanowią
odpowiedź na noty rządów
trzech mocarstw zachod­
nich z 17 lipca 1961 r.

- W tymże dniu
Grcmyko
d’affaires
Schollowi
traktacie
Niemcami
memorandum rządu NRF
z dnia 12 lipca 1961 r.

W nocie do rządu USA
rząd radziecki znowu oś­
wiadcza, że jest gotów do
rokowań mających na ce­
lu zawarcie traktatu poko­
jowego z Niemcami. „Nie­
stety — głosi nota — nota

amerykańska budzi pov. aż-
ne wątpliwości co do tego,
czy rząd USA dąży do ta­
kich rokowań”.

„Jeżeli — czytamy dalej
w nocie radzieckiej — mo­
carstwa zachodnie i rząd
NRF, jak to wciąż zapo­
wiadają, odmówią podpi­
sania traktatu pokojowe­
go z Niemcami, to wówczas
taki traktat trzeba będzie
podpisać bez nich. W tym
wypadku traktat pokojowy
zostanie zawarty między
tymi państwami — byłymi
uczestnikami wojny prze­
ciwko Niemcom hitlerow­
skim, które tego zapragną,
a Niemiecką Republiką
Demokratyczną, która już
wyraziła na to zgodę.

W nocie rządu ZSRR
podkreśla się, że zawarte
w nocie USA twierdzenie,
jakoby traktat pokojowy z

NRD „nie miał żadnej mo­
cy z punktu widzenia pra­
wa międzynarodowego” nie

(Dokończenie na str. 2)

Memorandum do NRF

wyścig
na lotnisku

rozstrzygnie o zwycięstwie
w XXI MRS

XXI Międzynarodowy Rajd
Samochodowy zbliża się ku

po
km.

tej

« ais, ptoitoaio g" »’,£
etapach wanja w Lublinie wygrała załogadwóch

Do
jednej

już
2535
nia
większych imprez
dowo-rajdowych Europy po­
został jeszcze niedzielny wyś­
cig na rakowickim lotnisku,
zaliczony w klasyfikacji Raj­
du jako próba szybkości płas­
kiej. .

Dziś rano przed ukończe­
niem II etapu odbyła się pró­
ba hamowania na ulicy Rey­
monta obok hali „Wisły”.
Komisja obliczeniowa, mimo
najlepszych chęci, nie była
niestety w stanie podać nam

oficjalnych wyników do chwl -

li zamknięcia numeru. Naj­
lepszy czas podobno uzyskała
załoga NRF Heckel — Mónhof.

Wczorajszy etap na trasie Kra­
ków — Kielce — Radom — Lu­
blin — Rzeszów — Wysokie i
Kraków obfitował w wiele bar­
dzo trud-nych odcinków. Znajdo­
wały się przecież odcinki spe­
cjalne i próby hamowania oraz

regularności. Tak n.p . na odcin­
ku specjalnym w Ojcowie (jazda
w dół) najlepiej spisała się za­
łoga riiemieoloo-fińska Boehrin­
ger — Altonen na „Mercedesie
220” — 2 .56, przed załogą szwedz­
ką Andersson — Karlssonem na

,,Volvo” 3.CO. Czwarte a piąte
miejsce zajęły załogi polskie Ko­
mornicki — Timoszek na „Sim­
ce” 3.07 i Zasadowie na „BMW —

700” 3.08 . W dalszym ciągu dosko­
nale spisuje się też

ca szwedzko-polska
Wolko na „Volvo”

Na półmetku tego

zakończe-
z naj-

samocho-

załoga kobie-

Rozqvist —

3.09 .

etapu wyco-

Warszawskie Zakłady Fo-
tooptyćzne rozpoczęły pro­
dukcję seryjną (od 1. VI:

61 r.) małoobrazkowych apa­
ratów fotograficznych. ..Al­

fa”. „Alfa” robi 36 zdjęć,
obiektyw ma światło 1:4,
migawka — 1/30, 1/60, 1/135
i B. Aparat posiada peł­
ną blokadę zabezpiecza­
jącą przed zrobieniem pod­
wójnych zdjęć i opuszcze­
niem klatki. Zaopatrzony
jest również w licznik
zdjęć. Aparaty wykonane
są w różnych kolorach. Ce­
ną wyniesie 400—600 zł bez

futerału. Kształt aparatu
został opracowany w Aka­
demii Sztuk Plastycznych.

GAF—fot. Dąbrowiecki

Już wkrótce bę­
dziemy pić wita-
minizowaną „St*-
ropolankę’*. Za­
wartość witami.

ny C w jednej
butelce wody
zaspc-koi dzienne

zapotrzebowanie
organizmu na t*

witaminę.
ĆAF fot. Koper

fały się trzy załogi, ■ w trakcie

pokonywania końcowych odeiń-

ko czwartej załogi. Próbę hamó-

Heckel—Monhcf (NRF) na ,.Por-
che” w czasie 6 sek. przed Ander­
sson—Karlssonem (Szw.) na ,,Vol-
vo” — 6,2. W Wysokiem na 150-

kilometrowej pętli zawodnicy je­
chali na regularność. Po 2-krot-

nym przejechaniu pętli mieli' już
do pokonania ostatni odcine-k do
Krakowa. Tutaj w opinii kierow­
nictwa Rajdu najlepsza klasę za­
prezentowały cztery załogi (dwie
zagraniczne i dwie polskie):
Skogh—Swensson na „Saab”,
Boehringer—Altonen na „Merce-
de ie”, Komornicki—Tinićszek. ńa

„Simce” oraz S. i E. Zasadowie
na „BMW-7M”. (J.F.)

Manowski otrzymał
zwolnienie z Cracovii

Jak nas informują, znany
piłkarz Cracovii — Herbert

‘ Manowski otrzymał zwolnie­
nie z klubu. Manowski prze­
niósł się do Łodzi, gdzie zasi­
li tamtejszą trzecioligową dru­
żynę Startu.

—e—

Zainteresowanie

krytyków muzycznych,
„utworem
na garnki, rondle

i pokrywki'*
Da-dio BBC nadało niedaw-
1 '

no audycję muzyki kon­
kretnej. zatytułowaną: „Mobi­
le na taśmę i perkusję”. U-
twór został przedstawiony ja­
ko dzieło znakomitego 22-let-
niego kompozytora polskiego
Piotra Żaka.

Nadana audycja stała się
przedmiotem dużego zaintere­
sowania brytyjskich krytyków
muzycznych, którzy poświęci­
li jej wiele recenzji, na ogól
jednak ustosunkowując się do
nadanego dzieła krytycznie.

Poważny dziennik brytyjski
„Times” zamieścił niemniej
poważną recenzję swego kry­
tyka kulturalnego, której za­
wiły fragment brzmią! m. in.
jak następuje: „Bez jakiegoś
pojęcia co do tego, ćo może

pozostawać nie związane z so­
bą, niełatwo jest powiedzieć,
co powinno znajdować, się w

ścisłym związku”.
Pismo radiowe „Słuchacz”

uznało utwór za „c-brazę dla
inteligencji dojrzałych słucha­
czy”.

Bomba wybuchła, gdy rozgłośnia
BBC podała, że cała audycja by­
ła jedynie żartem, że żaden kom­
pozytor muzyki kcnkretńej na­
zwiskiem Żak nie istnieje i że
cale „arcydzieło” wykonane zo­
stało w studio BBC przy pomocy
pewnej ilości garnków, pokrywek,
rondli oraz przesuwania krzeseł

po podłodze. Nie trzeba chyba
dodawać, że poważni recenzenci
kulturaln-i dzienników londyńskich
stali się przedmiotem wielu żar­
tów.
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Bliźnięta z N. Sącza
wśród 36 jubilatków
rozpoczynających 31 milion

mieszkańców

jubilat-
i. chłop-

wstaje,
za

(Dokończenie ze str. 1)
jubilatków, hojnie obdarowa­
nych przez państwo.

Ponieważ mama

ków — dziewczynki
czyka —■jeszcze nie
przeprowadzamy wywiad
pośrednictwem dr J. Misyga-
ra. Wygląda to w ten sposób,
że przedstawiciel „Echa” za-

daje pytanie lekarzowi, ten z

kolei zwraca się do matki i

przekazuje
wiedź.

Szczęśliwą
ków jest
wsi Zawada (pow. Nowy Sącz).
Od dziewięciu lat już wycho­
wuje młode pokolenie, co daje

nam jej odpo-

tCHO KRAKOWA
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nowy
auto-
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Memorandum do rządu NRF*

mamą jubilat-
nauczycielka ze

Friedrich
Diirrenmatt

przyjedzie
do Polski
D rzed kilku dniami powró-
* ciii z Locarno reż. Kazi­
mierz Kutz i nasza znana ak­
torka — Janina Traczyków-
na, którzy reprezentowali
polską kinematografię na od­
bywającym się w tym mieście

Międzynarodowym Festiwalu
Filmowym.

Jak wiemy z relacji praso­
wych, zgłoszony przez Polskę
na Festiwal film Kazimierza
Kutza „Ludzie z pociągu”,
spotkał się z bardzo życzli­
wym .przyjęciem publiczności
oraz krytyków i został nagro­
dzony Srebrnym Żaglem (II
Wielką Nagrodą Festiwalu).
Film ten szczególnie podobał
się wybitnemu dramaturgowi
śzwaicarskiemu Friedrichowi
Diirrenmattowi, którego twór­
czość jest dobrze znana na­
szym miłośnikom teatru.

Po uroczystym pokazie pol­
skiego filmu — opowiada
nam p. Janina Traczykówna
mieliśmy bardzo- ciekawe
spotkanie z „wielkim Szwaj­
carem”, biorącym udział w

obradach jury Festiwalu.
„Potraficie robić interesu­

jące filmy, macie ciekawe ze­
społy teatralne — powiedział
Diirrenmatt ■—■dlatego cieszę
się, że zostałem zaproszony
do Polski, i będą mógł bliżej
zapoznać .się z życiem kultu-

'

rainym waszego kraju. Przy-
jadę jesionią br. prawdopo­
dobnie w październiku”.

—e—

105-letm myśliwy
, MOSKWA

Piotr Zacharów, który skoń­
czył w tych dniach 105 lat,

jest znanym w całej Jakutii
myśliwym. Mimo tak pode­
szłego wiekti nie rozstaje się
ze strzelbą i podczas polowa­
nia prawie nie ustępuje mło­
dym.

W roku ubiegłym Zacharów u-

polowal 503 białych wiewiórek,
50 gronostajów, 13 lisów polar­
nych, kilka niedźwiedzi oraz mnó­
stwo zajęcy.

W muzeum myśliwskim w Ja­
kutii znajduje się również skóra

tygrysa zastrzelonego przez Za-
chńrowa. Drapieżnik zawędrował
do Jakutii aż z Tajgi Assuryj-
skiej i ciężko poranił dwóch my­
śliwych, zanim został zastrzelony
przez Zacharowa.

KtóNIÓ

naszego kraju
gwarancję, że zdobyty przez
nią zasób wiedzy w tym za­
kresie będzie zużytkowany
także przy wychowaniu swoich
— sławnych jak Polska długa

1 szeroka — dzieciaków. Mają
już, jakby nie było, czwarty
dzień życia! Na razie znajdu­
ją się pod troskliwą opieką
personelu wydziału położni­
czego Miejskiego Szpitala w

Nowym Sączu. Niedługo jed­
nak, gdyż i mama i pociechy
cżują się dobrze, opuszczą
szpitalne podwoje.

Cała załoga szpitalna jest
dumna ze „swoich” noworod­
ków. Chłopczyk przy urodze­
niuważył3kg50giliczył
sobie aż 50 cm, dziewczynka,
2 kg 45 dkg, licząc 47
metrów wzrostu.

Mama, na razie bez
nienia ze szczęśliwym .

planuje nadać córeczce imię
— Jadwiga, synkowi imię —

Krzysztof. Dodajmy, że ojciec
jubilatków — Karol Kurzeja
— to również młody nauczy*
ciel we wsi Zawada.

Szczęśliwym rodzicom w

imieniu „Echa” i jego Czy­
telników życzymy dużo po­
ciechy ze zdrowo chowających _

.

się dzieci — Jadwigi i Krzy- ] całym zagłębiu Mozela. Gór­
nicy tej kopalni ogłosili

W Budapeszcie
zademonstrowa­

no niedawno fa­
chów c om

olbrzymi
matyczny
bator, obliczony
na GO.000 kurcząt.
JeH to jedno z

największych u-

rządzeń tego ty.
pu na śn iecie. W

jednej „przegro­
dzie” inkubatora
mieści się 5000

Jajek.
FOT/CAF

Noty rządu ZSRR
de USA, W. Brytanii i Frarccji

w sprawie Niemiec

centy*

uzgod-
ojcem,

Górnicy francuscy domagają się
poprawy warunków

bezpieczeństwa pracy w kopalniach
PARYŻ

Katastrofa W kopalni w

Saint-Fantaine, w któ­
rej zginęło 7 górników, wy­
wołała głębokie oburzenie w

poparcia żądań
bezpieczeństwa

wa-

sia. ■

„Samson
będzie reprezentował
naszą kinematografię

na Biennale w Wenecji
RZYM

Komisja ■ kwalifikacyjna
XXII Biennale filmowe­

go w Wenecji zatwierdziła do
udziału w tym konkursie 14

2 kufa
PSZEWODNICZĄC Y Rady

Państwa Aleksander Zawadzki

przyjął 4 bm. w Belwederze na

audiencji posła Republiki Ar­
gentyny w Polsce Louisa Fran­
cisco Castellsa, który złożył
listy uwierzytelniające.

DUSZNIKI ZDRÓJ tą już
przygotowane do tegorocznego
Festiwalu Chopinowskiego,
który rozpocznie się 10 bm.

Wykonawcami utworów Cho­
pina jh Festiwalu w Duszni­
kach będą — Wł . Kędra, B.
He-zse — Bukowska, laureat
konkursu w Barcelonie A. Je-

slński, S. Wojtowicz oraz A.
Bachleda. W Festiwalu weźmie
również udział znakomity pia­
nista radziecki E. Malinin.

NA TERENIE budowy naj­
większej w kraju i jednej z

największych w Europie elek­
trowni wodnej w Solinie nad

Sanem — przystąpiono do or­
ganizowania nowego, pierw­
szego tego typu w kraju spe­
cjalistycznego przedsiębiorstwa
— „Karpackiego Przedsiębior­
stwa Budowy Zap4r Wodnych’*.
Nowe Przedsiębiorstwo w od­
różnieniu od dotychczas ist­
niejących W’ kraju przedsię­
biorstw Wodno-inżynieryjnych
będzie Jedynie budowało zapo-

i elektrownie wodne. Po

hydro-
której

filmów. Biennale odbędzie’się
w dniach od 20 sierpnia do
3 września.

Wśród filmów zakwalifiko­
wanych do udziału w kon­
kursie znajdują się 4 filmy
włoskie, m. in. film Roberto
Rosseliniego „Vanina vanini”
oraz Vittorio de Siei „Sąd
ostateczny”. Francja i USA
zaprezentują po 2 filmy, zaś
W. Brytania, Szwajcaria,
Związek Radziecki, Polska,
Czechosłowacja i Japonia po
jednym. Kinematografię pol­
ską reprezentować będzie
..Samson” Andrzeja Wajdy, a

radziecką „Kariera Dimy
rina”.

strajk dla
zwiększenia
pracy, polepszenia jej
runików i podwyźiki płac. Do
2.500 strajkujących górników
dołączyli się w czwartek
górnicy z Merlebach. Akcja
górników rozszerza się- W ca­
łym departamencie Mozeli —

mnożą się demonstracje.
Strajk wisi w powietrzu.

4 bm. po południu w Mer­
lebach doszło do gwałtow­
nych manifestacji górników.
Górnicy przeszli pochodem
przez ulice niosąc transparen­
ty z wypisanymi żądaniami
skrócenia godzin pracy i
stworzenia komisji bezpie­
czeństwa pracy. Przechodząc
obok budynku dyrekcji ob­
rzucili go gradem kamieni,
pcmiijioifć^

'
~ itp-: '■ipciisków.

Wszystkie szyby wyleciały.
Wokół budynku skoncentro­
wano znaczne siły policji
żandarmerii.
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Nowe zamachy
w Algierii

PARYŻ

CzwartaAlgierii

i

Go-

© W -walcowni Huty
spad! z ra z.c -wanla
ZB-3 45-letni Michał S.raga tam.

03. Szkolne bl. 23. Doznał on bar­
dzo ciężkich obrażeń: .złamania
kości obydwu nóg i ręki oraz

sJnczania kręgćśltą>a.
■tni Jerzy Janas gam.

Wola Filipowska 3S4 za .rui się
3pirytvi3eiń denaturowanym.

• W cegielni w Zielonkach di0-
anał zmiażdżenia palców stopy
33-Ietni Czesław Kowalski, zam.

uŁ Dąbrówki 4. (hsj

im. Lenina

pracownik

/o'

ry
zakończeniu budowy
elektrowni w Solinie,

pełna moc wyniesie 120 mega­
watów, prowadi-. ć ono będzie
ni. In. budowę zapory w Czor­
sztynie.

4 BM. ząlora Komblnątu
Chemicznego w Machowie k.

Tarnobrzegu wyptodukówsja
5Ó-tysięcżną tcńę czystej, wy­
sokoprocentowej Siarki. Prze­
widuje Się, iż. .do końca tego
roku, Kombinat w Machowie

dostarczy Jeszcze ok. SU tyś.
ton siarki.

PRZYPOMINAMY, że 4 bill,
zostanie otwarte na Kaspro­
wym Wierchu przejście gra­
niczne dla osób korzystających

z polsko-czechosłowackiej kón-
woAc^i turystycznej. Przejście
graniczne bęisic czynne W ó-

kresi» 4wu ńijbiiżzżyęh mie­
sięcy — w sierpniu i wrześ­
niu, w godzinach kursowania

kolejki linowej.

-- £---

Kanarki

sparaliżowały
ruch uliczny
Na ul. Dworcowej — jednej

z najruchliwszych w Byd­
goszczy — po raz pierwszy
chyba W dziejach polskich
miast ruch uliczny wstrzyma­
ły... kanarki. W mieszkaniu
zapalonego hodowcy — K.
Jaworskiego ktoś nieepatrz-
nie otworzył okno i przeszło

100 skrzydlatych śpiewaków
pofrunęło na jezdnie, chod­
niki, parapety okien- W „ła­
pance” pomogli
przechodnie. Na

stanęły również
rezultacie tylko
kem udało się zostać na swo­
bodzie.

Czwartek 5 bm. upłynął
Algierii pod znakiem no­

wej serii zamachów bombo­
wych. W Algierze eksplodo­
wał granat w restauracji.
Jedna osoba została zabita, a

cztery ranne. Od wybuchu
innego granatu rzuconego do
kawiarni straciła życie jedna
kobieta.

W Sidi-Bel-Abbes jeden
Algierczyk został zastrzelony
na ■ulicy. Napastnicy zranili
również ciężko jego 7-mie-
sięczne dziecko-. W Bcne o-

strzelana została z samocho­
du grupa Algierczyków. Jest
dwóch rannych. Granaty eks-

W

(Dokończenie ze str. 1)
zdoła wywrzeć żadnego wpły­
wu na stanowisko ZSRR i in­
nych państw miłujących po­
kój, które stanowczo postano­
wiły położyć kres niedopu­
szczalnej zwłoce
zawarcia traktatu
z Niemcami.

Rząd radziecki
że „na zawarcie traktatu po­
kojowego bez udziału mo­
carstw zachodnich zdecyduje
się niechętnie”. Powitałby en

ze szczerym zadowoleniem
zmianę stanowiska tych
państw w kierunku wspólnych
ze Związkiem Radzieckim
konstruktywnych posunięć w

sprawie traktatu pokojowego
z Niemcami.

Cała treść noty amerykań­
skiej — głosi nota radziecka
— dowodzi, że rząd Stanów
Zjednoczonych troszczy się
głównie o to, jak można obro­
nić jego politykę w oczach
światowej opinii publicznej i
w miarę możności uniknąć
odpowiedzialności za to, że

dotychczas nie zamknięto roz­
działu drugiej wojny świato­
wej, że w centrum Europy
brak stabilizacji i międzyna­
rodowego porządku prawnego
i że w Niemczech zachodnich
znów rosną w sile militaryści
i odwetowcy.

Byłoby rzeczą niebezpiecz­
ną pomijać okoliczność, że
NRF już teraz dysponuje bar­
dziej niż wystarczającymi si­
łami zbrojnymi i zbrojeniami,
aby wywołać powszechny kon­
flikt zbrojny. „Nie można nie
dojść do wniosku — podkre­
śla nota rządu ZSRR — że
niemiecki traktat pokojowy
powinien być zawarty”.

Nawiązując do prób rządu
USA interpretowania traktatu
•pokojowego z NRD jako „jed­
nostronnych akcji”, -jako rze­
komego odejścia ZSRR od po­
rozumień sojuszniczych w

sprawie Niemiec, rząd radzie­
cki oświadcza w swej nocie:
„Kto jednak, jeśli nie Stany
Zjednoczone razem ze swoimi
partnerami z bloków wojsko­
wych, oparły całą swą polity­
kę w Niemczech na jedno­
stronnych, separatystycznych
poczynaniach i pozbawiły
Związek Radziecki przysługu­
jącego mu prawa udziału w u-

reguiowaniu zagadnień doty­
czących większej części obec­
nego terytorium Niemiec”.

Rząd radziecki oświadczał 1
Oświadcza:

Proponujemy zawarcie po­
koju i traktatu pokojowego z

Niemcami. Jeżeli to czy inne
mocarstwo albo grupa mo­
carstw podejmie akcję, która
by pociągnęła za sobą niebez­
pieczne następstwa, to nie bę­
dzie to Związek Radziec­
ki. Za ewentualne, niebezpie­
czne dla sprawy pokoju na­
stępstwa, o których wzmian­
kuje rząd USA, poniosą całą
odpowiedzialność ci, którzy

w sprawie
pokojowego

oświadcza,

wi. Natomiast Związek Ra­
dziecki i inne państwa miłu­
jące pokój potrafią bronić słu­
sznej. sprawy, swego bezpie­
czeństwa pokoju.

Noty rządu ZSRR do rzą­
dów-Wielkiej Brytanii i Fran­
cji zawierają te same tezy, eo

nota do rządu USA.
W swym memorandum do

rządu NRF w sprawie trakta­
tu pokojowego z Niemcami,
rząd radziecki ponownie
stwierdza m. in., iż „wołałby,
aby wszystkie zainteresowane
strony doszły do porozumienia
w sprawie zawarcia traktatu
pokojowego z Niemcami”.
Rząd ZSRR oświadcza, że

podpisze traktat pokojowy
tylko z NRD jedynie w wy­
padku, jeśli nie uda się osią­
gnąć takiego, porozumienia.

Senat zatwierdził
budżet wojskowy USA
O enat amerykański zatwier-

d®ił budżet wojskowy
Stanów Zjednoczonych
wysokości 46 miliardów
milionów dolarów- Jest

największa suma roczna, ja­
ką USA przeznaczyły kiedy­
kolwiek na cele wojskowe w

czasie pokoju. Mieści się W

niej dodatkowe 3,5 miliarda
dolarów, o które zwrócił się
prezydent Kennedy w swym
niedawnym orędziu do Kon­
gresu w związku ze sprawą
Berlina. Budżet obejmuje
także dodatkowy miliard do­
larów na bombowce odrzuto­
we.

w
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Zbrodnie rebeliantów
w prowincji Vientiane

HANOI

Radio „Głos Laosu” ogłosi­
ło ostry protest przeciwko

nowym naruszeniom rozkazu
przerwania ognia i przeciwko
masowym zabójstwom, któ­
rych dopuszczają się siły
zbrojne buntowników w pro­
wincji Vientiane. Ostatnio —

podało radio — buntownicy
dokonali masowych mor­
derstw w miejscowości Hat-

Kieng i Tam-Pieu. W aktach
terroru uczestniczyły trzy sy­
jamskie i południowo-wiet-
namskie oddziały. W czasie
egzekucji w Ban-Nalat i w

Ban-Namhan obecni byli tak­
że trzej amerykańscy i dwaj
filipińscy oficerowie. Amery­
kańskie helikoptery i samolo­
ty kontynuowały zrzuty band
dywersantów i sprzętu woj­
skowego na tereny kontro­
lowane przez legalny rząd
Laosu.

plodowały także w Setlf i wj zdecydują się na kroki wy­
mierzone przeciwko pokojo-Fcmdouk.

właścicielowi
kilka minut

tramwaje. W
paru kan-ar-

Kieszonkowcy
solidaryzują się
z policjantami
p olicjanci argentyńskie
* miasta Cordoba, którzy
przeprowadzili niedawno 24-
godzinny strajk żądając pod­
wyżki płac, otrzymali nieo­
czekiwanie poparcie ze strony
-

. . złodziei kieszonkowych. Do

strajkujących przybyła
delegacja kieszonkowców,
która oświadczyła, iż „dol‘-
rjlarze” z Cordcby postano­
wili nie „pracować” tak dłu­
go, jaik długo trwać będzie
strajk policjantów,

Los artysty w

krajach kapitali­
stycznych nie
Jest do pozazdro­
szczenia. Wielu z

nich maluje po
prostu na chod­
nikach wielko­
miejskich ulic

zbierając datki
od przechodniów.
Artyści wędrują
z kraju do kraju,
utrzymując się w

ten poniżający
goclnoić człowie­
ka sposób. Na

zdjęciu: angiel­
ski malarz Mi-
chael Miller z

Rochester maluje
na ulicach Sztok-

|holmu. Obok nie­
go leży na chod­
niku beret, do

którego przecho-
j. dnie wrzucają

d8tki. Ten spo­
sób zarabiania na

życie plastyków
jest Jeiscze no-

. wotcią w bogatej
Szwecji. W Pa- j
ryżu należy do I

częstych zjawisk. |

i

Co

korespondentowi
World
Sun **

York
and

nowojorskiego

Tele-
kic-
od-

NOWY JORK
Atmosfera w samym No­

wym Jorku oraz nad miastem

jest coraz bardziej zatruta.

Jeśliby wszystkie unoszące się
w powietrzu zanieczyszczenia
osiadły na domach i ulicach,
to na jedną milę kwadratową
wypadłoby po blisk-o 63 ton —

oświadczył
„New
granie
równik
działu do walki z zanieczysz­
czaniem atmosfery. Jego zda­
niem, powietrze zatruwane Jest

przede wszystkim kwasem wę­
glowym i siarkowodorem po­
chodzącym ze spalin wydzie­
lanych przez samochody i sa­
moloty odrzutowe oraz ze spa­
lania śmieci w plecach.

PARYŻ
Policja francuska walczy z

nudyzmem, szerzącym się dó-
t. d bezkarnie ni p-talloz.nych
plażach Lazurowego Wybrzeża.
Wśród przyła.pisycit ostatnio

„w stroju Adama” wczasowi-
esów znajdują się m. in. tak
tżanawni obywatele, jak u-

rzędnik z Avi&n»nu i nauczy­
ciel języka angielskiego z Pa­
ryża.
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otrzymywanie normaty­
wów jest podstawowym
zagadnieniem taniego

— tak powie-

będzie za metr

zł, blok nr 53
ok. 2400 zł, 11-

wysokościówiec

Jbudownictwa”
dziano mi w dyrekcji'najwię­
kszego przedsiębiorstwa in­
westycyjnego w Krakowie.
I tylko na pozór wydaje się,
że jest to stanowisko mini-

malistyczne i że właściwie
można by oczekiwać czegoś
więcej niż zachowanie istnie­
jących norm.

Warto jednak owym nor­
matywom przyjrzeć się tro­
chę bliżej. Jak zapewne nie­
wielu ze zwykłych śmiertel­
ników wiadomo, już od 1959 r.

obowiązuje przy projektowa­
niu budynków mieszkalnych
norma 7 metrów kwadrato­
wych na osobę, a zatem wy­
tyczną dla projektanta stano­
wi już od pewnego czasu nie
abstrakcyjna w gruncie rze­
czy ilość izb, które nie wia­
domo komu zostaną przyzna­
ne, ale ilość metrów przysłu­
gujących jednej osobie. W ten

sposób budownictwo już
wcześniej rozeznało trudną
sytuację, która skłoniła ostat­
nio do zmniejszenia norm w

nowo przyznawanych miesz­
kaniach.

Normatywy są zresztą dość
szczegółowe i obejmują wiele
dziedzin: określają procent
kosztów, jaki przeznaczony
być może na urządzenia so-

cjalno-kulturalne, komunalne,
usługowe, na wykup terenów,
na opłacenie biur projekto-

-- •--

Szczepionka
przeciw katarowi?
J-"k informuje agem/cija- Reutema.,

brytyjski Ośrodek Badań Lekar-

wych. Dalej określają również
jaka ilość powierzchni „do­
datków” mieszkaniowych mo­
że znaleźć się w mieszkaniu
typu M-l, M-2, M-3 itd., to

znaczy przeznaczonym dla je­
dnej, dwóch czy trzech osób.
Dlatego jeśli projektantowi
uda się tak rozwiązać sprawę,
by jak najmniejsze było ob­
ciążenie- owych „podstawo­
wych” metrów przez przedpo­
kój, kuchnię, czy jakieś zaka­
marki — tym samym sprawa
taniości budynku posunięta
zostaje wydatnie naprzód.

I tutaj przy okazji jeden argu­
ment dla tych, którzy obawiają
się, by tendencje oszczędnościowe
nie były u nas jednoznaczne z

pogarszaniem wyposażenia miesz­
kań, a nawet, by się do nich nie

ograniczały, oto okazuje się, że

najtańsze (licząc na' metr kwa­
dratowy powierzchni mieszkal­
nej) są mieszkania wielopokojo­
we... Powód zupełnie zrozumia­
ły: przy trzech lub czterech po­
kojach jest przecież jedna kuch­
nia, jedna wanna, jeden piecyk
gazowy i łazienkowy. Tymcza­
sem właśnie ostatnio z całą siłą
postuluje się budowę mieszkań

małych, co pozornie wydawać się
może przeciwstawne tendencji
do taniego budownictwa. Dowo­
dzi to, że nikt nie kieruje się wy­
łącznie argumentami dającymi
się przeliczyć na brzęczącą go­
tówkę, ale — zdrowym rozsąd­
kiem.

Inny przykład stanowić mo­
że sprawa prefabrykacji i me­
chanizacji w budownictwie.
Nawet obecnie zdarzają się
takie operacje zmierzające do
wyeliminowania pracy ludz­
kiej z budowy, które są droż­
sze od wypróbowanych metod
opierających się na wymachi­
waniu łopatą. Mimo to jednak
w dobrze zrozumianym inte­
resie przyszłości naszego bu­
downictwa (biorąc zresztą
także pod uwagę niedobory
siły roboczej) prefabrykacja i

mechanizacja postępuje krok
Bkfch ogłosił w dorocianym spira-

'

za krokiem — nawet w tych
wozisimu możliwość stworzenia wypadkach, kiedy nieco pod-
srczę^jońiki przeciw katfarowi.! •

...

nięcla „prpełomam”'. Zaznacza-, że

jest ono. uwieińczieńiem prac- pro­
wadzonych od 12 lat przez Laboira-

baiań nad katarem w

Salisbury.
Uczeni stwierdzali, że zmienia­

jąc odpowiednio technikę hodo­
wli Taboraikiiryjnej tkanek udało

się im prowadzić stałą hodowlę
pewnych wirusów kataru. Sekre­
tarz ■ośrodka badań, dir Harold

Sitnąwórth ośiwtadosył na konfe­
rencji prasowej, że szc-zapioWkia
chronić będzie pirizied 26 do 50

Proc, katarów.

Obecnie ośrodek współpracuje z

3 firmami, które podjąć się mają
fabrykowania sizciz.epio.nikl.

(NNT-PAP)

e : . wyższa to koszty.Sp.-awozdąnre. new tp, osiąg- |. . Jakie są wyn;k{ krakow.

skiegó budownictwa jeśli
idzie o te koszty? Trudno tu
zestawiać z obowiązującymi
dawniej wskaźnikami (nowe
obowiązują od paru miesięcy),
trudno porównywać z od­
mienną sytuacją w innych
miastach i województwach.
Odmienność tę zrozumiało
zresztą ministerstwo ustalając
odrębne normatywy dla róż­
nych terenów.

W każdym razie, chociaż nie
ma jeszcze danych, które po­
zwoliłyby wyliczyć przeciętny
koszt metra kwadratowego po­
wierzchni mieszkalnej czy użyt-

kowej w Krakowie, powtórzyć
można informacje udzielone nam

w Dyrekcji Budowy Osiedli Ro­
botniczych. Oto według niekom­
pletnych danych jako zjawisko
charakterystyczne przyjmuje się
koszt bloków na największych
obecnie osiedlach jak Nowogrze-
górzecka, Wzgórza Krzesławi-

ckie, Wieczysta — dość wyraźnie
poniżej normatywu ustalonego
dla Krakowa. (Normatyw wyno­
si 2409 zł, blok nr 8 na Wieczy­
stej kosztować

kwadratowy 2250
na Wzgórzach —

kondygnacyjny
na D-2 2280 zł, blok nr 20 na No-

wogrzegórzeckiej — ok. 2240' zł.)
Widać więc w tej dziedzinie —

zarówno jak i w innych usiło­
waniach inwestora — chęć trzy­
mania się dolnej granicy norma­
tywów.

Zresztą celem ustalenia tak
szczegółowych normatywów
jest nie tylko dążenie do zapo­
bieżenia rozrzutności w pro­
jektowaniu (nawiasem mó­
wiąc dotychczas inwestorzy
drobniejsi, np. zakłady pracy
zachowują jeszcze swobodę w

tym zakresie, w rezultacie
czego budownictwo spółdziel­
cze i przyzakładowe ponosi
jeszcze wiele nadmiernych
nakładów materiałowych i

pieniężnych, czemu trzeba by
zapobiec przy pomocy odpo­
wiednich zarządzeń). Norma­
tywy przynoszą jeszcze jeden
pozytywny skutek: dzięki nim
zostały już opracowane kom­
plety typowych mebli, dosto­
sowanych ściśle do rozmiarów
budowanych mieszkań. Obec­
nie projektant ma obowiązek
brać pod
typowe
zresztą
obietnic
czasie
w sprzedaży.

TADEUSZ ROBAK

Oto jeszcze jedna rudera, którą
ona vis a vis kina Związkowiec

polecamy uwadze ojców naszego miasta,
przy ul. Grzegórzeckiej.

Co daltj x rozbudową FMO ?

R
A

Znajduje się
Fet. J. Lewicki

Sprawa na dobrej drodze
ale na ostateczną decyzją trzeba poczekać

uwagę te właśnie
zestawy mebli, które

według solennych
już w najbliższym

mają się znaleźć

O sprawa to niesłychanie wa-

żna dla naszego miasta i
województwa. Miasta, gdyż
chodzi o rozbudowę jednego z

najważniejszych zakładów
Krakowa, województwa, gdyż
zarysowują się poważne moż­
liwości aktywizacji terenu, jak
to się zwykło mówić, gdy w

grę wchodzi utworzenie no­
wych stanowisk pracy w po­
wiatach o pokaźnej nadwyżce
siły roboczej. Słowem — spra­
wa Fabryki Maszyn Odlewni­
czych, — sprawa, której po-

dla niemowląt

.a3aBBQB^sa3^3aa@sHsaassBSB3BBDaBssa«2&33

Stanisław Biel

Na dorocznej konferencji a-

merykańskiej Akademii
Pediatrii dr Laurence Finberg
z John Hopkins University
przestrzegł, że zbyt duża daw­
ka soli kuchennej może spo­
wodować śmiertelne zatrucie
niemowląt, lub trwałe uszko­
dzenie ich mózgu.

Takie wypadki zatrucia za­
chodzą, gdy matka przez po­
myłkę doda sól zamiast cukru
do pokarmu niemowlęcia, lub
gdy lekarz zapisze mu zbyt
wiele leków (przeciw biegun­
ce lub wymiotom) zawierają­
cych sól.

Już jedna łyżka stołowa soli
kuchennej może spowodować

wielkie spustoszenie. Pobu­
dzając proces osmozy drenu­
je ona płyn mózgowy. Zmia­
ny ciśnienia płynu mózgowo-
rdzeniowego mogą wywołać
poważne uszkodzenia tkanki
mózgowej.

Dr Fjnberg obserwował na kło­
nice 1(1 wypadków takiego zatru­
cia solą kucherwią. Troje dzieci

zmairlo, troje wyszło z tego z

trwałymi uszkodzeniami mózgu, a

ęawcco wyzdrowiało.
Dzieci te leczono przez zastrzyki

roztworu cukru do żołądka. Roz­
twór ten cdwracail proces des­
trukcyjny przez ściąganie soli do

żołądka. Zastrzyki te powtarzano
co parę godzin. (NNT-FAP)

i

święciliśmy niedawno szereg
obszernych, publikacji.

Dziś możemy już z satysfak­
cją stwierdzić,- że propozycje
FMO dotyczące zlikwidowa­
nia w najbliższych latach kra­
jowego deficytu maszyn i u-

rządzeń odlewniczych znala­
zły pełne uznanie i zrozumie­
nie u władz miejskich i wo­
jewódzkich. Potrzeba budowy
nowego oddziału fabryki w te­
renie stała się dla wszystkich
kompetentnych czynników —

sprawą oczywistą. W porozu­
mieniu z FMO, Wojewódzka
Komisja Planowania Gospo­
darczego wysunęła trzy pro­
pozycje co do zlokalizowania
oddziału. Jaik pisaliśmy na

podstawie wizji lokalnej oce­
niono pod tym względem mo­
żliwości Łososiny Górnej, Tu­
chowa i Dąbrowy Tarnow­
skiej.

W wyniku dalszej szczegó­
łowej analizy tych możliwości
okazało się, że propozycje po­
wiatu Limanowa są dla FMO
najkorzystniejsze. W powiecie
tym ponadto istnieje najwię­
ksza, bo 15-tysięczna nadwyż­
ka siły roboczej. Wybór wła­
śnie Łososiny Górnej ped bu­
dowę oddziału FMO podykto­
wany był z pewnością i tymi
względami. Decyzja ta jed­
nak, jakkolwiek poparta przez
Wojewódzką Komisję Plano­
wania Gospodarczego jak i
przez powiatowe władze Li­
manowej, nie jest równozna­
czna z rozpoczęciem prac
przy budowie oddziału. Inwe­
stycja rzędu 112 milionów zł,_ „

musi być umieszczona w o-icyćji.

gólnokrajowym plapie go­
spodarczym.

Dlatego też zwrócono się do
Komisji Planowania przy Ra­
dzie Ministrów z preśbą o roz­
patrzenie propozycji naszego
województwa w tym .wzglę­
dzie. Odpowiedź i ostateczna

decyzja spodziewana jest We
wrześniu. Miejmy jednak na­
dzieję, że będzie ona przy­
chylna, gdyż jak już pisaliś­
my rozbudowa krakowskiej
Fabryki Maszyn Odlewniczych
przyniesie poważne korzyści
nie tylko naszemu regionowi,
lecz przede wszystkim zape­
wni podstawę materiałową dla
eksportu maszyn i urządzeń
odlewniczych, co w naszym o-

gólnokrajowym bilansie jest
sprawą niezmiernej wagi.

(bk)
---- o-----

Ośrodek
zapobiegania

samobśjstwem
Ponieważ w Los Angeles (USA)

ptwbET’dzono, óe wletiu samobójców
pciz-ed otie&rmtem sobie życia u-

przediza o ty-m tetlefonlaanie poli­
cję — zorgaaiOzowainto w tym
mieście... ośrodek zapobiegania
samobójstwom. Do tego ośrodka,
gdizite ćjzień i noc dyżurują spe-
cj ałiiśc i -psych i'ri‘ i/e y, poi’ cj a na-

tychmiast pnzełącEa wszyritfirs
, Tnmobójcr.e” telefony. Do despe­
rata wyrusza szybko psychiatra,

| ab/ go odwteść cd traglczuicj de-
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Przed nami „ściana śmierci44
(Korespondencja toiasna ze Szwajcarii)

. q lipca odjechała do Szwajcarii ekipa alpinistów polskich, która przez okres około
1 O miesiąca działać będzie w miejscowości Grindelwald w kantorze berneńskim. Jest to

na przestrzeni ostatniego 10-lecia szósty wyjazd w Alpy, zorganizowany pod egidą Pol­
skiego Klubu Wysokogórskiego. Do Grindelwaldu udało się czterech naszych czołowych
wspinaczy, posiadających nie tylko znajomość Alp, lecz i poważne sukcesy na swym koncie:

STANISŁAW BIEL z Krakowa — kierownik ekipy; uczestnik przejść zach. ścianą Dru,
pn. ścianą Grandes Joresses filarem Wolkera, zimowego przejścia wsch. ścianą Matter­
hornu. jest w Alpach po raz piąty:

JAN DŁUGOSZ z Krakowa — uczestnik przejść zach. ścianą Petite Dru i wscb, ścianą
Grandes Capucin. w Alpach po raz trzeci;

CZESŁAW MOMATIUK ma na swym koncie te same osiągnięcia co i Jan Długosz, w

Alpach jest po raz czwarty;
JAN MOSTOWSKI — uczestnik przejścia pn. ścianą D'ent d’Hercus, zimowego przej­

ścia wsch. ścianą Matterhornu.
Wszystkie wymienione tu przejścia najeżą do czołowych dróg alpejskich. Jak widać

więc wysłaliśmy w Alpy Berneńskie silny zespół.
Poniżej drukujemy pierwszą keresponden -ję kierownika ekipy — STANISŁAWA BIE­

LA, napisaną specjalnie dla Czytelników „Echa Krakowa ’.

oto słynna północna ściana Eigeru, zwana „ścianą śmierci”. 1. O-
n° tunelu, 2. Trudna rysa, 3. Czerwone ściany, 4. Trawers Hlnters-
°isśera, 5. I pole lodowe, 6. II pole lodowe, 7. III pole lodowe, 8. Bi-

'vak śmierci, 9. Rampa, 10. Trawers bogów, ,11. Pająk, 12. Sżczy-
>°We, 14. szczyt, (Do ąrtt objjkl -

'

Grindelwald 20 lipca.
W Grund na placu campin­

gowym rozstawiamy dwa na­
sze „legionowckje” namioty.
W międzynarodowym francus­
ko, niemiecko, skandynaw­
skim towarzystwie prezentują
się zupełnie dobrze. Wśród

i zajęć przy urządzaniu o-

j tozu, który na długie dni ma

być naszym demem — mimo
woli spojrzenia uciskają ku
południowi. Od południa cam­
ping zamyka Eiger. Ściśle —

długi łańcuch' Eigeru, mający
od stacji Eiigergletscher

prze.z Rcfstck (266.3 m) około
6 km. długości. Grzbiet ten
wraz z Metteniberg (3104 m),
Wetterhornem (3701) i Well-
hornem tworzy malowniczy
biegnący w kierunku północ­
no-wschodnim mur skalny

cięty głębokimi jarami lodo­
wca Grindelwald.

Zerwy Eigeru, Mettenbergu i
Wetterhoirnu nadają panora­
mie Grindelwaldu swoiste
piękno. To one z maleńskiej
wioski uczyniły naijwiękezy
ośredek turystyczny Oberlan-
du. Turystę fascynuje malow­
nicza baszta uwieńczonego
śniegiem Wetterhornu, skal­
ne zerwy Mettenbergu czy
Hórhli. zaś uwagę alpinistów
przykuwa słynna północna
ściana Eigeru. Żadna inna
ściana Alp nie ma tak złej
sławy. Niektórzy nazywają ją
po prostu „Mordwand” —

„ściana śmierci”.
W 1936 raku — po tragedii Ku­

rza, Angere.ra, Raó.-. isira 1 Hunter-
sto.ssera — Rada Kantonu Ber­
neńskiego wydala formalny zakał
atakowania ściany. Ten be<z pre­
cedensu zaf.zaz uchwalono po
śmierci 6 ludzii. Zakaz został ry­
chło uchylony. .Był niemożliwy dą

po- tylko w. dwy mie.iss3ch nrae.r_ ^(Dokońęzenłe ng gtr. 41-
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I, wakacyj
Ani się obejrzeliśmy i już J 'Wymieniliśmy tylko ntektó-

mamy za sobą cały lipiec.
Okazja więc do małego

; podsumowania fta temat: jak
! wyglądają tegoroczne wakacje
ftfeszych Czytelników? Mate­
riał czerpiemy z listów do re­
dakcji oraz z nie Wykorzysta­
nych jeszcze w druku „pocz­
tówek z wakacji”.

Gdzie wyjeżdżali nasi Czy­
telnicy? Odpowiemy krótko:
wszędzie. Pozdrowienia nad­
chodziły że wszystkich niemal
zakątków Polski.

Przykładowo w ciągu ostatnich
tylko dni otrzymaliśmy korespon­
dencje z Kielc (A. Kotula), Dusz­
nik (potópjs nieczytelny), Kętów
Rybackich nad Zalewem (p. Ol­
szewska), Malborka (Krystyna E-

wich), Nowej Rudy (J. Łoś), Kazi­
mierza Dolnego (A. Ga.zel), Bar­
winka k. D-uk-ji (Maciej Ziemba).
Ząmóścia (Z. Pietrzak), Chodzieży
(Stała Czytelniczka). Cieszyna
(Urszula i Janusz) i Władysławo­
wa (ityszard Pfeschak).

W nąiszym województwie naj­
większym powodzeniem cieszą
się miejscowości podgórskie. Oto
w ciągu jednego tylko' dnia po­
czta przyn’ósła nam widokówki z

Grybowa (Z. Sawary), Zawoi (p.
Grypowie), Tęgoborze (Andrzej
B. i Grażyna Ch.), Krynicy (A.
Wit, St. Karwański, D. Durało-
wicz i MaiŁgosia), Czorsztyna (A.
i J. Serafin) oraz Buko.wiiny Ta­
trzańskiej (B. Paciorkówna).

Nie brak i pocztówek z zagrani­
cy. Drukowaliśmy już pozdrowie­
nia od Czytelników spędzających
wakacje w Czechosłowacji, na Wę­
grzech, w ZSRR i Jugosławii. O-
stałnió p. Jerzy Zabłocki nadesłał
nam pocztówkę z Erfurtp —

,,miasta kwiatów” w Turyngii
(NRD), p. Zbigniew Zegan ż rii-»

muń&kiej Mamai nad Morzem

Czarnym a p. Jórzy Klimek (stu­
dent W SR) — ze Sztokholmu.

Różnie można spędzać wa­
kacje.. „Serdeczne pc,zdrowie­
nia z wczasów wędrownych
PTTK zasyła z Baraniej Góry
trójka turystów”. Na leczeniu
w Busku Zdroju przebywa P-
Marla Wójcik. Z kajakowych
mistrzostw Polaki w Poznaniu
otrzymaliśmy kartkę od za­
wodników AZS. Obóz pod na­
miotami w Ochotnicy Dolnej
rozbili harcerze z prokocim­
skiej 17-tki. W tym samym
cizasić również 17-tka, ale
krakowska wędrowała przez
Pieniny dfo Tatr. Na kolonii w

Chłapowie k. Władysławowa
przebywały dzieci pracowni­
ków WZGS a w Bukowinie
dzieci OZSI nr 3. Uczniowie
ZSZ z Nowej Huty spędzili li­
piec na specjalnym „leśnym”
obożie pod Babią Górą. Ze
Spoitania z Gagarinem na

Zlocid ZMS w Zielonej Górze
otrzymaliśmy pozdrowienia od
członków Brygady im. Gaga-
riha w HiL (W-16)- I tak da­
lej...

„ściana śmierci"
wej wysokości. Powoli iden-
tyfikowiałem całą drogę: „tra­
wers bogów” i „rysy wyjścio­
we”. Tylko dolna partia ścia­
ny nie chciala zdradzić swych
tajemnic.

Camping budził się. Z licz­
nych namiotów wyglądały
zaspane oblicza. Różnokoloro­
we płachty namiotów kłuły w

oczy. Obok namiotów stały
wozy ze znakami rejestracyj­
nymi niemieckimi, francuski,
mi, holenderskimi, duńskimi i

szwajcarskimi... Byliśmy jedy­
nymi mieszkańcami campingu
bez własnego pojazdu.

Po placu maj-estatyemie pree.
chadżał się właściciel campingu.
Przed jego bystrym okiem nie

ukryje się nic. Żaden pcnzucceiy
papierek, po który przyjedizie ry.
chlo z wdizfccim któreś z jego
wnucząt, żaden nailprogrMncwy
turysta. Wiadomo „pańskie cfco
koma tucizy", a każdy kto spędzi
noc ba campingu przynosi właś­
cicielowi 1 franka zysku. I to

prawie czystego zysku. Wpraw-
dzie n.a zapleczu campingu zbu­
dowana jest umywolnia i toale­
ty, ale to jedmoraizowy wydatek.
Za ciepły tusz płaci się osobno
(automaty). Tak więc tusz i nie­
wielki siklepók utrizymują się sa­
me. Obok opłat za miejsce na­
miotowe płaci się także 1 za par­
king wozu. W sumie to wcale
niezły interes. Kiiltkaseit metrów

kwadratowych łąki przynosi
skromnie licząc około 10.<XO iram-
ków w sesaonie.

22 lipca
Pada. Z namiotów wycho­

dzimy tylko po to, aby u zna­
jomego Szwajcara posłuchać
prognozy pogody. Jutro podo­
bno będzie lepiej,

23 lipca
Istotnie świeci słońce. Na

północnej ścianie Eigeru bie­
leje świeży śnieg. Nie ma na­
dziei na sżyibką poprawę wa­
runków. Postanawiamy wy­
korzystać czas ha poznanie
masywu. Wybór pada na

Straihleghiitte. Z tego niewiel­
kiego schroniska nad Obere-
reismer najbliżej na Finste-
rarhorh; najwyższy wierzcho-
łeg Berneroberlanidu. Wycho­
dzimy z campingu o 11-tej.
Długosz i Momatiuk pozosta-
ją w namiotach.

STANISŁAW BIEL

Przed nami -

(Dokończenie ze str. 3)
egzekwowania,. Pragnienie poko­
nania tego jednego z ostatn ich
poważnych problemów alpiwisity-
cznych Alą siSnieijsze było od lę­
ku przed śmiercią.

Śmiałków nie odstrasza nawet

ówic.domcćć, ż- nóltt z m'ejs.co-
wych nie pospieszy im na pomoc.
Do dziś obowiązuje bowiem, uch­
walone także w 1K6 roku ostrze­
żenie, że przewodnicy z Grihdcm-
wnldu nie będą udzielać pomocy
ofiarom wypadków w północnej
ścfeinLe E'geru.

Dopiero w 1938 roku zdobywa­
ją ścianę Heckim,s'r, Harcór, Kas-

pa.rek i Voerg. Ci alpiniści stają
się sławni. N.a ich cześć wydrije
bankiet sam Hitler. Zdobycie Ei­
geru przypada w okresie maksy­
malnego nasilenia szowinizmu

rj:em,:eick.iego. Hackmiair i Vocrg
to Niemcy, Kasperek i Harrer

Austrilccy. To wystarcza, aby z

przejścia tego narodowi socjaliś­
ci wysunęli jeszcze jeden z argu­
mentów na podbudowanie tezy o

„u eb ermenschach”.

Po raz drugi ściana zosta.je po­
konana dopiero w 1947 roku. Do­
konuje tego dwu francuskich

przewodników: Laehenal i Ter-

ray. DO 1960 roku notuje się 15

przejść ściany, w kitórych ucze­
stniczy 43 alpinistów.

W czasie podejmowanych prób
gilnie 17 osób. 17 do 43 to prawie
40 proc. Tak . ujemnego bilansu
nie notujemy nigdzie Indziej.

Nam ścianę zasłaniają
chmury. Tylko dolne pola
śnieżne przeorane rynnami la­
winowymi dają posmak tego,
co zakrywają obłoki.

21 llpca
Wyszedłem z namiotu. Wy­

rastające wysoko w górę za­
cienione zerwy zamykał oś­
nieżony wierzchołek. Pod­
szczytowe pola — wpatrywa­
łem się w nie z zadartym kar­
kiem — lśniły w promieniach
słońca. Dopiero po chwili wy­
patrzyłem znajome szczegóły:
pierwsiże pole lodowe, drugie,
trzecie, „pajajk”— fragmenty
drogi są tak charakterystycz­
ne, że nie mam wątpliwości.
Przywykłego do alpejskiej
perspektywy, skracającej gór­
ne partie ściany zastanawia
niskie usytuowanie „Róte
fluh”. Ten mały odcinek to
800 metrów. Po tym spostrze­
żeniu , ściana nabiera właści-

.- radowa, Szklarskiej Poręby i in-

Oczywiście r-ych sud-eolcdch miejscowości o-

Czyielni-1 tr*y,mujemy -,2ime fi^y ^chwy-i tu. Dobrze ną ogół zaopatrzone są

miejscowości na Mazurach. Z

_

• Helena
(Osadca: „Czysta plaża, uprzejma
'

obsługa”. W naszym wejewódtz-
I twie dobrą opinią cieszą sCę My­

ślenice, Jordanów, Żegocina
szereg innych miejscowości.

Jedyne, co nigdy nie zawadzi

piękno okolic i mtSeijscow-ości.
Henryk Kuczera zachwyca ;
średmćowiecizny m Paczkowem,
państwo Jachimowiczowie —

Kołobrzegiem, dr T. Mnowicz —

Bieszczadami. P . Zygmunt Kur-
r.ćcki z Nowej Huty gorąco pole­
ca wszystkim okolice Augustowa
— p’ękne i prawie przez turystów
nie odwiedzane.

Ostatnia bołącaka: prasa.
„Żadnych krakowskich gazet
nie można kupić w Wisie ani
w Cieszynie” — pisze p. W.
Miilafoowicz. Nie ma „Echa” w

Niechorzu, Kołobrzegu, Ustce
itd. Dq wielu miejscowości
przychodzi ze znacznym opóź­
nieniem.

_

Jak się informowaliśmy w

krakowskim „Ruchu” najwię­
cej egzemplarzy naszego pisma
wysyła się obecnie na Wy­
brzeże i w Sudety, nieco
mniej na Pojezierze. Opóźnie­
nia są niestety nieuniknione a

ilość dostarczanych egzem­
plarzy zależy od miejsco­
wych placówek „Ruchu”, Ma­
łe więc prawdopodobieństwo'
aby na tym odcinku coś mogło
jeszcze w tym sezonie ulec po­
prawie. Radizimy: szukajcie.
Może znajdziecie „Echo” w

jakimś niepozornym kiosku
taik jak państwo Reminiowie
w malutkiej Stegnie nad Bał­
tykiem?... (wład)

re możliwości,
większość naszych
ków organizuje sobie wakacje
na własną rękę lufo korzysta Międzyzdrojów psze p.
_ j-

I

z domów FWP. Niektórzy
spędzają wakacje „obowiązko­
wo". jak np. studenci Polite­
chniki Krakowskiej przeby­
wający na „wojskowych
wczasach” w Toruniu...

Co psuje nem humor na

wakacjach? Przede wszystkim
pogoda. Ale niestety były i in­
ne kłopoty. Przede wszystkim
z zaopatrzeniem i to w naj­
niezbędniejsze artykuły. Jak
gdyby nikł nie mógł przewi­
dzieć, że w lipcu i sierpniu
zjeżdża do miejscowości wy­
poczynkowych fala przyby­
szów nieraz przekraczająca li­
czbę stałych mieszkańców.
Czytelnicy .piszą:

„Sfclepy GS w Osielcu są dob-
rze zaopatrzone we wszystkie ar­
tykuły prócz mięsa” — donosi p.
N. Knobloch. „ .. .Szkoda jednak,
że w sklepie spożywczym p-rawie
nigdy nie można dostać świeżego
malsła...” — piisizą z Podegrodzia
Hr-!ł-na i Elżbieta M.

Na brak w Nowym Targu ja­
rzyn i...
czennica
owoców,
i mleka} w Baligrodzie — mięsa,
masła, ja.nzyn i owoców a nawet...

jagód, z których przecież Biesz­
czady słyną! W Zembrzycach po
chleb i mięso trzeba ustawiać się
w kolejce już o 5 rano. W Sar­
binowie czynna jeot ,.jedna jedy­
na knajpa, a*le za to z kosmicz­
nymi cenami1” (z pocztówki pip.
Lucyny Ba.ran i Wandy Głąb). W

Tymbarku i Baligrodzie nie moż­
na dcistać żadnych widokówek a

w schroniskach śląskich tylko... z

widokami zimowymi!
Cży wiiizędizóe musi być tak żle?

Wcale nie. Z Bierutowic, SwLe-

lusterek skarży się u-

M. Pitala. W Łebie bnaik
w Kołobrzegu — chlefc. i

i

P. Szewczyk, Kraków (1179)1
W .poruszonej przez Pana spra­

wie interweniowaliśmy. Z wy­
jaśnieniem może Pan zapoznać się
w Redakcji, ul. Wiśtoa 2 pok. 29
w godz. 10—15.

Mieszkańcy ul. Karmelickiej nr

21, 2Ia, 23, 25 (1397)
Jak nas poinformował Wydz.

Gospodarki Komunalnej Prez.
DRN Zwierzyniec remont Wa­
szych budynków przewidziany
jest w roku 1062.

Dr Zdzisław Kolkiewicz, Kraków

(1398)
Otrzymaliśmy odpis listu, który

Wysłał Pan do Prez. Rady Naro­
dowej m. Krakcwa — uważamy,
iż należy poczekać na odpowiedź.

S. Marek, Nowa Huta (1394)
uwagi Pana dotyczące położenia

Poczty w Nowej Hueie przekaza­
liśmy do Dyrekcji Okręgu Pocz­
ty i Telekomunikacji.

wysoko kwalifikowanych

zatrudnią
Zakłady Budowy Maszyn

i Aparaiury im. St. Szadkowskiego
v/ Krakowie, ul. Grzegórzecka nr 69.

Prasa w akordzie. — Istnieje możliwość
otrzymania mieszkania służbowego. —

Zgłoszenia w Dziale Kadr i Szkolehia,
pokój nr 15, godz. 7—15.

Co
SŁABI

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Kilku TOKARZY, kilkunastu ŚLUSARZY -

oraz POMOCNIKÓW ŚLUSARSKICH — za­
trudni natychmiast Wytwórnia Sprzętu Ko­
munikacyjnego — Kraków, Wrocławska 53.
Warunki pracy i płacy do omówienia na miej­
scu. K-60S4

Rutynowanego OGRODNIKA i 2 wysoko kwa­
lifikowanych KUCHARZY — przyjmie na­
tychmiast Dyrekcja Państwowego Sanatorium
Przeciwgruźliczego w Górnie k. Rzeszowa. —

Warunki mieszkaniciwe, pracy i płacy do omó­
wienia na miejscu.
KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH samo­
chodów „Star”, „Zis”, „Praga” z I 1 II kat.
prawa jazdy 1 ROBOTNIKÓW niekwalifiko-
wanych do robót ziemnych — natychmiast
przyjmie Przedsiębiorstwo Zmechanizowa­
nych Robót Ziemnych Oddział w Krakowi®,
ul. Kocmyrzowska. Dla zamiejscowych bez­
płatny hotel robotniczy. K-606S

.. . Chłop ńaśz nie lubi nieszczęścia i do człowieka nieszczę­
śliwego nie ma ni krzty zaufania. Jeśli ktoś jest silny, zdro­
wy 1 zadowolony — to ma szacunek 1 wiarę u ludzi. A jak się
tylko Zachwieje, to zaraz rodzi się do niego coś w rodzaju
wstrętu... I wszystko to jest u nich całkiem szczere i przy­
chodzi zupełnie nieświadomi

V ie tylko chłop, proszę
Państwa, nie tylko ro­

syjski chłop... W każdym
z nas kryje się dokładnie
tyle obawy przed nieszczę­
ściem, zabobonnej wiary
w szczęśliwą gwiazdę sza­
cunku dla siły i pogardy
dla słabości, w każdym z

nas więc (łub prawie w

każdym, co statystycznie
na jedno wychodzi) tkwi
tego akurat tyle, abyśmy
byli skłonni szczerze od­
mówić dobrej wiary czło­
wiekowi, któremu się nie
powiodło. Abyśmy przypu­
szczali, że naprawdę do­
brze potrafią urządzać
świat ci, którzy sami do­
brze się urządzili. I byśmy
mogli z Sukcesu uczynić-
cel i sprawdzian, religię i
filozofię epoki. Wszystkie
groźne ludowe zawołania z

cyklu „Śmierć frajerom!”,
„Nim gruby schudnie, tó
chudego diabli wezmą...”,
„Wlazłeś między wrony, to

kracz jak i one”, cała mą­
drość cwaniaków bierze się
właśnie stamtąd: z pod-
świadomego kultu tukcesu

Iwan Katajew. MLECZKO.

i z podświadomego przeko­
nania, że klęska w jakiś
sposób łączy się z winą, i
że klęska jest w jakiś nie­
wytłumaczalny sposób z a-

raźliwa. (Stamtąd rów­
nież czerpią swą silę wszel­
kie systemy totalne. Ale to

już całkiem inna Historia).
Iwan Katajew, prozaik i

przez twardogłowych kry­
tyków, pisarz sprzed lat
trzydziestu, zajmuje się lo­
sami słabych, dotkniętych
nieszczęściem ludzi żyią-
cych w czasach budowy
socjalizmu. Temat, któremu
oddał swe pióro był nie­
gdyś tematem Czechowa,
Dostojewskiego i Lwa
Tołstoja. Całą wielką lite­
raturę rosyjską przenika
owo współczujące zrozu­
mienie dla tych, co ponie­
śli klęskę, dla tych, którzy
gotowi są ponieść koszty
Hlśtórii, i dla tych, którzy
nie mają sił, aby jej spro­
stać. Jest to zresztą, chyba
jedyna w świecie zciellca
literatura, która krzywdę,
słabość i błąd, poniżenie,
winę i karę uczyniła swoją

sprawą główną. Tylko Ro­
sjanie, tylko oni umieli w

takiej mierze narzucić sy­
tym poczucie winy za cudzy
głód. Biedni, twardoglowl
krytycy z RAPPU nie zdo­
łali pojąć związku narodu,
jego historii i jego rewolu­
cji — z jego piękną sztuką.
Skrzywdzili naród.

Iwan Katajew, prozaik i
poeta, jest autorem świet­
nych opowiadań. Zbiór ZO­
NA zawiera ich pięć.
Wszystkie są świadectwem
dużego talentu, wspaniałe­
go serca i... poglądów te­
go pisarza —■komunisty,
który sądził, że proletariat
klasa zwycięska, powinien
być „klasą Wszystko wy­
baczającą” oraz, że klasa
robotnicza i jej partia roz­
porządzają „ogromnymi
zasobami dobroci i wielko­
duszności”. Lub przynaj­
mniej — powinny rozporzą­
dzać.

„Nowy humanizm” Iwa­
na Katajewa wydoje mi się
nad wyraz aktualny dla
uokolenia, które na własnej
skórze wypróbowało na­
stępstwa żelaznej tępoty.

■ANNA TARSKA

Iwan Katajew. ŻONA i Inne

opowiadainia. Wstęp 1 przekład
Seweryna Pollaka. Czytelnik
1961. Cena zł 10.—.

Kwalifikowaną BUFETOWĄ 1 PODKUCIIEN-
NĄ — przyjmie stołówka Krakowskiego Wy­
dawnictwa Prasowego. — Zgłoszenia: — Klub
Dziennikarzy — ul. Szczepańska 1, w godz. od
11 do 12.

INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW MIERNIKÓW
oraz INŻYNIERA MECHANIKA z praktyką w

zakresie eksploatacji sprzętu ciężkiego, przyj­
mie Przedsiębiorstwo Robót Odkrywkowych i
Budowlanych Przemysłu Kamienia Budowla­
nego w Krakowie, ul. Wielicka 57. — Wyna­
grodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy w

Budownictwie. K-6133

PA3KIECIARZY, STOLARZY i MONTERÓW
wod.-kan. — przyjmie dó pracy Dzielnicowy
Zarząd Budynków Mieszkalnych Nowa Huta
w Krakowie, Osiedle Słoneczne, blok 3. Wa­
runki płacy do omówienia w Sekcji Kadr
DZBM. K-6150

Sprzedaż
WAPNO palone, pierwszy
gatunek dostarcza samo,
uriodem Wapiennik. Kra­
ków, Podwale 3 m. 8.

K-5987

„JAWA”-175, 500 km,
(17.500 ził) sprzedam.
Bieilsiko, B-atorego 20 d,
Lasek. P-726

Zguby
DZIER2ANOWSKA Da­
nuto, zam. Kraków., u-1.
Str-aszewskiiego 26/11, -zgu­
biła legitymnacj-ą, wydaną
przeto Szlkołę PodstawoWą
Nr 1J. 35510

DZIEDZIC Walentemu
zam. Ku ndwanów
Skradziono legitymacja
ubezpieczeniową dla
członków rodziny, seria
C nr 2056513, wydaną PfZ®J
Zakłady Rybne. g-3i53«2

PINDEL Stanisław, Mar'
cówka 89, pow. Such*>
zg ubił 1egŁtyrnac j ę u baz-
pieczeniową nr SK 52fiW,
wydaną przez WPRW^K.

JOPEK Roman, zam. K°'
nary 8. zgubił bilet rnij'
sięc-zny na m-c s .łe-rpi«ń'
wydany przez PKS Kr/’
ków. g-353ń

Matrymonialne

STARSZYCH KONSTRUKTORÓW i KON­
STRUKTORÓW, MECHANIKÓW, ELEKTRY­
KÓW i ENERGETYKÓW — przyjmie natych­
miast do pracy Huta im. Lenina. — Wymaga­
ne wykształcenie wyższe lub średnie technicz­
ne oraz kilkuletnia praktyka zawodowa. — O
przyjęcie mogą się również ubiegać absolwen­
ci wyższych i średnich uczelni technicznych.
Zgłoszenia prżyjmuje Dział Kadr Huty im.
Lenina — Centrum Administracyjne, budynek
Z, pokój 20. Warunki pracy i płacy do omó­
wienia na miejscu. K-6088

NOWAK Gustaw, zam.

Kraków, ul. Dominikań­
ska 1, zgubił indeks wy­
dany przez WSR Kraków.

INŻ. RZEPA Kazimierz,
zam-. Kraków. Mikołajska
6. zgubił legitymację u-

beizpieczeniową nr 40033,
wydaną przez ZSG Wie­
liczka. g-3533-2

JESTES samotny? Biuro
Matrymonialne „Syren­
ka” Warszawa, Elektora!'
na 11. zapozna Cię szy*5'
ko. dyskretnie, korespoj1'
dencyjnie. Prześlij 10
tych znaczkami poczto­
wymi, otrzymasz anoni­
mowo (koperta bez na­
dawcy) 300 matrymoni**'
nych ofert. informację*
Dla Pań ofertyćine. K-51*t

INŻYNIERA ROLNIKA z praktyką, obzna-
jomionego z produkcją i planowaniem rolnym,
KSIĘGOWEGO znającego księgowość roinąf po­
siadającego minirhum średnic wykształcenie i
5 lat praktyki óraz MAGAZYNIERA, zatrudni
natychmiast Zakład Doświadczalny Instytutu
Zootechniki w Balicach kcło Krakowa. Wy­
nagrodzenie wig Układu Zbiorowego Pracy w

Rolnictwie. Zgłoszenia pisemne lub osobiste w

Zakładzie,. ję-6122

REJONOWA ZBIORNICA ZtOMU
w Krakowie, ul. Prądnicką nr 36

zawiadamia dostawców z miasta Krakowa,
że w dniach od 7 do 19 sierpnia br.

nie przyjmuje dostaw złomu
z powodu remontu i legalizacji wagi

pomostowej.
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Dezynfekcja wody przy pomocy
C© - grdzśe - Kie«2y

promieni ultrafioletowych
IDĄC

ULICAMI

jedze-
Tym-

Parasol to nie wszystko
Kolorowe parasole to jeszcze

nie wszystko; najlepszą re­
klamę dla zakładu stanowi je­
dnak dobra obsługa i smacz­

ne

nie.
czasem —

jak nam do­
noszą Czy­
telnicy —

w „Warsza­
wiance”, która założyła wła­
śnie parasole jakość potraw
uległa ostatnio wybitnemu po-
górszetliu. Paszteciki bywają
skisłe, rosół nieświeży, mięso
zimne, polane zamiast tłusz­
czem — wodą. Jeśli wjęc na­
wet kogoś skuszą parasole, po
jednej wizycie — nie składa
następnej. Miłe otoczenie nie
zastąpi smacznego obiadu o

czym wiedzieć powinno kie­
rownictwo zakładu i wyciąg­
nąć odpowiednie wnioski!

(mar)

p rzez wiele lat woda w kra-
• kowskich wodociągach nie
była w ogóle odkażana. W
miarę rozbudowy wodociągów
jakość jej systematycznie po­
garszała się. Toteż w r. 1933
po dużych sitaraniach urucho­
miono laboratorium i pierwszą
stację chlorowania wody.
Chlorowanie odbywało się
przy zastosowaniu chloru ga­
zowego wprowadzonego bez­
pośrednio do rurociągu za po­
mocą tzw. injektorów. W na-,
stępnych latach opracowano
już nową aparaturę do chlo­
rowania wody, znacznie pros­
tszą, zbudowaną z materiałów
krajowych. W zasadzie stoso­
wana jesit ona do chwili obec­
nej.

Ostatnio rozpoczęto dezyn­
fekcję wody najnowszym spo­
sobem tj. przy pomocy pro­
mieni ultrafioletowych. Pierw,
sże w kraju urządzenie słu­
żące do dezynfekcji wody przy
pomocy promieni ultrafioleto­
wych skonstruował niedawno
zespół specjalistów z Ośrodka
Doświadczalnego Instytutu
Gospodarki Komunalnej w

Krakowie pod kierunkiem dy­
rektora technicznego MPWiK
inż. Kazimierza Dohnalika.
Prototypowe urządzenie prze-

źe

Siła kobiet
nie mogących pracować
w polnym wymiarze godzin

A

Wydział Zatrudnienia Prez. Ra­
dy Narodowej w m. Krakowie in­
formuje, że z dniem 15 sierpnia
br. zostanie otwarty „Kurs dla
telefonistek”. Kurs będzie pro­
wadzony . przetz Dyrekcję Okr.
Poczt i Telekom, i trwać będzie
przez okres 4-ch miesięcy.

Po ukończeniu kursu, uczestni­
czki składają egzamin i w wy­
padku pozytywnej oceny zostaną
zatrudnione przez w/w przedsię-

•*<..-bionstwo «¥<jo.h>sr*ktB.r3StotaIe£ani&r
tek na 1/2 etatu. Kurs jest zor­
ganizowany dla kobiet, pożastają.
cych bez próey i nie mogących

------- »-------

Harcerze

się z dziećmi
Dla tych kitóre wy­

jechały na obqży czy kolonie,
harćenurządśąć będą w slerjp-
r.<iu w wi-eliii pum<ktn<ch nii&sta- za-

ba.wy śmiptriesy. W n‘i-edzielę 6
bm. o godz. 11 -tej nastąpi w F.a»r-
ku Jordma. na Polanie Harcer­
skiej uiroozyiPte otwarcie sierpnio­
wego harcerskiego' lata dla dzie­
ci w mieście. I odtąd do końca

mńesi'ąc.3 mogą tam przybywać
códteiełńfriie dizóeci w Wieku od lat
4—14 w g-odzinach od 9—15. Zaję­
cia i wyći^Kfki organizować ta«m

będą dla nlcji specj-aiLnie wysz­
koleni i-nwrtiruktórzy ZHP pod kie.

nupikdiem Zofii' Wójta#.
Rć<wmi'2ż podobne imprezy od­

bywać się b^d^ w Nowej Hucie
na osiedlu Wamidy, gdzie codzien­
nie może przychodzić aż 200 dzie­
ci na a-traikcyjnłe zabawy, ora® w

Toniatch i WiWtiowica.oh. Cśłością
sikcji Waikaęjii Dnużyn Miejskich
kieruje iwsfcruktórikia Krakowskiej
Komendy Chorągwi ZHIP, Maria
Bueheń&ka. (J. M.)

’—••—• ‘

Powstanie sklep
a wyłączną
sprzedażą drobiu

W lokalu,, zajmowanym dotych­
czas prizćiz SAM mięsmio-iwędliiniiair-
ski, Miejski Handel Mięsem uru­
chomi z końcem bieżącego mie­
niąca skhe.p s^moóbsh/igowiyt, pro­
wadzący wyłączną sprizsldaź dro­
biu. Sklep te.n ., mie-izc.zący się
przy ul. Bohaterów Staldnignadu
16, znajdzie się pod patronatem
Ceńitżriali Drobia.rsko-Ja .jczaitskiej,
któina postanowiła zaopatrywać

we wszystkie rodzaje towa.ru..
Kl-żeilei korzystający z usług tej

u^wej pl.icówiki będą mogli nie

tylikó kiupować drób w całości lub
w dtę^crach, a<!e również dokony­
wać telefonicznych zamówień. W

praktyce będzie to wyiglądalo w

ten sposób, źe kupujący, który
rano za.rnówił pirzelz telefon np.
ku.rę — odbjerze ją w godzinach
Popołudniowych. (1)

pracować w pełnym wymiarze
godzin.

Od kandydatek wymagane jest
wykształcenie średnie, lub nie-

pełne średnie, z tym, że osoby
mające mniej niiż ukończonych
IX klas przyjmowane nie będą.

W czasie trwania kursu uczes­
tniczki, pozostające w naprawdę
ciężkich warunkach materialnych,
będą otrzymywały stypendia w

wysokości od 3C0 do 400 zł mie-
. fcięciztUe. .ponieważ. kurjs.j -ozpoązy.,
na się 15 sierpnia br. do dnia 10

sierpnia Wydaiał przyjmuje zgło­
szenia.

Kurs fest zorganizowany i do­
tacji funduszu interwencyjnego,
przyznanej Prez. Rady Narodowej

Krakowi® przez Komiitet
i Płac, dlatego korzystać z

mogą jedynie stałe miesz-
Krakow-a; lub najbŁiższych
miasta.

wm.

Pracy
niego
ksuniki
okolic

JE
■Wypaddk spowodowany na.j-

pra wd-opod obn-ls.j n ispraes trz eg a -

nię-m przepisów bhp miał miejsce
w kamieniołomie w Zalesie (pow.
Chrzanów). Dwóch robotników
Kazimierz Rysaka i Piotr Siewlu-
rek podczas spawaaiia uriządizeń
do t Temp ortu kśmienia spowodo- .

wało wybuch gazów karbidowych.
Rysaka zmarł na miejscu, Śiewiu-
re-k odniósł ciężkie obrażenia.

*

Pracownicy Komendy Dzielnico­
wej MO Kl-eparz zatrzymali na

krakowskim Dworcu Autobuso­
wym dwóch złodziei kieszonko­
wych. Jeden z nich Ignacy
Grziduik (<zam. przy ul. Brackiej
15 m. 12) był już czterokrotnie

karany sądownie za „dol'iniars.kie
nzemi'o^ło”, drugi Ją.n Biednik

(żam. pnzy ul. R alko wiek lej 17 m,

4) został skazany dwukrotnie wy­
rokiem sądu za inne przestęp­
stwa; Bezpośrednio przed ich za­
trzymaniem Grzduk wyjął z kie­
szeni podróżnego 1600 zł, które w

celu pozbycia się dowodów kra­
dzieży przekazał
swe.mu wspólnikowi
Moment kradzieży i

rjia pieniędzy był

natychmiast
Błędnikowi.

p rzekażywa-
r___ ___

* zauważony
przez obsługę ba>ru „Smok”, któ­
ra prizyczyniia się w znacznym
stopniu do ujęcia kieszonkow­
ców. Zatrzymani znajdują się w

tymczasowym areszcie, odebrane
im pieniądze zostały zwrócone

poszikodow an emu.
*

Z początkiem bież, roku ukaza­
ły się listy gończe, poszukujące
b. prokuratora Prokuratury Po­
wiatowej w Myślenicach i Proku.

ratury Powiatowej w Krakowie —

Mariana Edwarda Srokę. B. pro­
kurator skazany na 4 lata wię­
zienia wyrokiem Sądu Woj. w

Krakowie z art. 38 m. k. k. za

podejmowanie się z korzyścią d-Ia
siebie załatwiania spraw urzędo-

szło szereg prób w laborato- ' nie wkrótce rozwiązany i
rium wspomnianego ośrodka 1 będziemy mieli również palni-
zostało zamontowane później ki kwarcowe krajowej pro-
w Żegiestowie-Zdroju. Wodo- dukcjl. Wówczas to mogłaby

oczyszcza ruszyć nawet seryjna pro-
pomocy promieni dukcja urządzeń służących do

ciąg żegiestowski
wodę przy
ultrafioletowych i rozprowa- dezynfekcji wody przy pomo-
dza ją do sanatoriów, domów
zdrowia, a także na kolonie i

obozy letnie. Drugie tego typu
urządzenie zainstalowano na

kolonii Miejskiego Przedsię­
biorstwa Wodociągów i Kana­
lizacji w Bystrej.

Zespół specjalistów Ośrodka
Doświadczalnego’ Instytutu
Gospodarki Komunalnej w

Krakowie może konstruować
dalsze urządzenia, lecz nie po- nowanie 1
siada palników kwarcowych.
Tego rodzaju palniki sprowa­
dzane są do nas z zagranicy.
Spodziewać się jednak należy,
że również ten problem zosta-

cy promieni ultrafioletowych.
Urządzenia takie nadają się
szczególnie do dezynfekcji wo­
dy w małych miasteczkach,
ośrodkach wczasowo-kolonij­
nych i... można je instalować

i przy niedużym nakładzie fi­
nansowym. Koszt oczyszcza­
nia wody najnowszym spo-so-
bem nie jest zbyt wysoki. Dla
przykładu podajemy, że ozó-

m3 wody kosztuje
odkażanie metodą
chlorku — 13 gr,

9 groszy,
dwutlenku
a promieniami ultrafioletowy­
mi—2gr. (ZW)

i ""i 1~

Konna dorożka to relikt daw­
nych czasów. Dzisiaj zamiast
wozić turystów zastępuje wóz
transportowy, odwożąc krako­
wianom do domów..rożnego, ro­
dzaju meble i ciężkie przed­
mioty. Ale i to

Ten „ostatni kęs
bierają Jconnej
Sówki bagażowe,
wa ekonomiczne

gane.
Fot. J. Lewicki

się kończy.
Chleba” od-
dorożce tak-
No cóż pra­
są nieubła-

wych zbiegł wówozas z ośrodka

pracy więźniów w Ruszczy k. No­
wej Huty. Jafc informuje obecnie
Komenda Wojewódzka MO w

Krakowie — b. prokurator Sroka

w wyniku intensywnych poszu&i.
woń został ujęty i ponownie osa­
dzony w więzieniu.

Obiecanki i
Według marcowych zapew­

nień władz miejskich w Kra­
kowie miały powstać parkin­
gi w następujących punktach:
plac Bernardyński, Powiśle,
pl. Matejki, pl. Dworcowy, pl.
Wiosny Ludów, pl. Hanki Sa­
wickiej, Al. Puszkina, ul. Die­
tla, pl. Kossaka, pl. Wolnica.
Coś się tam już robi w nie­
których miejscach tak, że mo­
że przybędzie kilka parkin­
gów, ale na zimę, podczas gdy
zdrowy rozsądek nakazywałby
zrealizować tak pięknie pomy­
ślany plan chociażby w części,
ale już na lato.

Krakowskie Zjednoczenie
Przedsiębiorstw Handlowych
odgrażało się jeszcze W mar­
cu, że Kraków otrzyma w cią­
gu 3 miesięcy dziesięć auto­
matów sprzedających papiero­
sy i słodycze. Miały one być
ustawione przed dworcem, w

Bynku Głównym, na placu
Centralnym itd. Tymczasem
mamy już blisko połowę sier­
pnia, a automaty pewnie auto­
matycznie nie przybyły.

hotelu

Jsdnw zdusiłem

OGKODZENIA z drutu
mające kiedyś chronić zie­
leńce wzdłuż ulic Orzesz­
kowej, Paulińskiej i innych
są tak zniszczone, że łatwo
na nich potargać suknię
lub skaleczyć nogę.

MIESZKAŃCY
robotniczego przy ul. Ry-
dlówka 25 zostali
wieni rok temu

przed kilkoma tygodniami
bufetu, a wreszcie możli­
wości korzystania z gorą­
cej kawy, bo. osoba, która
ją przygotowywała, wyje­
chała na urlop.

ULICA Sempołowskiej
na Woli Duchackiej stała
się ostatnio terenem „dzi­
kiej” nauki jazdy na mo­
torze, co poważnie zagraża
nie tylko spokojowi, ale i

bezpieczeństwu mieszkań­
ców. (wł)

pozba-
stolówki,

ciekawostki
4-

Coś dziwnego dzieje się z

kierowcami pojazdów mecha­
nicznych, zamieszkującymi u-

licę o bogobojnej nazwie Ka-
pelanka. Nieomal co miesiąc,
kiedy Wydział Komunikacji
publikuje listę kierowców u-

karanych za różne przekro­
czenia drogowe cofnięciem
praw jazdy wśród nich znaj­
duje się jakiś mieszkaniec tej
ulicy. Rekord padł w czerwcu,

kiedy dwóch obywateli Kaps-
lanki zostało pozbawionych
prawa jazdy, (bz)

----- - ®- -----

Notatnik krakowski
S. P. w Krakowie zs-

m.Mośn'ikftw sztuki i

* I-P-
wi sitemSa

podzji Dantego, że wystawa dziel

współczesnych artystów włoskich
w holde'e twórcy „Boskiej Ko­
medii”, otwsrta w Pałacu Sztu­
ki, dobiega
brr.. będzie
nim dniem.

Odczyt
jenia” wygłosi w ponief
godz. 18.30 w KDK Wł. Skrzypiec..

końca. Niediaieóa 6
nieoówołaks-e ostat-

pt. ,,Problem rozbro-
i-ał-ek o

Teatry
NA SOBOTĘ I NIEDZIELĘ

GROTESKA go-dz. 17 „Przyja­
ciel wesołego diabła”. KOLEJA­
RZA 19 „Nauczycielka”.

Pozostałe teatry nieczynne.

Kfzita
NA SOBOTĘ

APOLLO gedz. 15.45, 18, 20.15 „Na
psa urok” (USA). CASSINO (Bitwy
pod Lenino) 20 „Chcę być gwiaz­
dą” (fr.) . ISKIERKA (Żywiecka
44) 17.30, 19.45 „Rosemarie wśród
milionerów” (NRF). KRAKps (Al.
Krasińskiego 18) 15.45, 18, 20.'5
„Człowiek ze słomy” (wł.) . ML.

GWARDIA (Lubicz 15) 15.15. 17.30
i 19.45 „Złoto Neapolu” (wł.) .

—

SZTUKA 15.45, 18, 20.1 -5 „Złoty
kask” (fr.). WANDA 15.45, 18,
20.15 i,Lwy afrykańskie” (USA).
WARSZAWA 15.45, 18, 20.15 ,.Ve-
ra Cruz” (USA). WOLNOŚĆ '6,
19.30 „Anato-mia morderstwa”

(USA). WRZOS (Zamojsk. 50) 15.45,
18. 20.15 „Sprawcy nieznani” (wł.).
UCIECHA, ZUCH — nieczynne.
MELODIA (Zwierzyniecka 1) 16,
18, 20 „Śmierć na klęczkach” (fr..
wł.). KLEPARZ (Lubelska 27) 16,
18, 20 „U progu ciemności” (ang.).
WISŁA (Gazowa 21) ’5.45, 18, 20.15
..Miejsce na górze” (a.ng.) . MA­
SKOTKA (Dzierżyńskiego 55) 15.30,
17.30. 19.30 „Marynarzu strzeż się’’
(an.g.) . MINIATURKA (Francisz­
kańska 1) 15 Program dla d-ieci, 16

17, „Stary Talin” i in„ 18 i 20 „Sny
w szufladzie” (fr.-wł.). DOM ŻOŁ­
NIERZA (Lubicz 48) 15.30. 18, 20.30
. . Ostatnie akordy” (USA). —

KULTURA (Rynek Gł. 27)
20.15 ..Dzieje miłości” (Ir.). —

MIKRO (Dzierżyńskiego 5) 17.30
i 20 ..Paryski włóczęga” (franc.).
ROTUNDA (Al. 3-go Maja 5) 15
i 17 „Puccini” (wł.) . SYGNAŁ

(Ogr. Strzel.) 20.15 „Winchester 73”

(USA). TĘCZA (Praska 52) 19.S0

„Cyreno de Bergerac” (USA). —

ZWIĄZKOWIEC (Grzegórzecka) 17
1 19 „Na tropie przemytników”
(duński).

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT 15.45, 18, 23.15 ..Ruda Jul­
ka” (fr.). AKTUALNOŚCI 16.15,
17.30 „Opowieść o Trnowie”

(bułg.); 19.15 „Miejsce na górze”
(ang.) . ŚWIATOWID 16. 19.30 „Po­
żegnanie z bronią” (USA). MAŁA

SALA 17 i 19 „Legenda o lodo­
watym sercu" (radź.) . SYRENA —

letnie (Park Młodości ZMS) 20.13

„Biały niedźwiedź” (poi.) . SFINKS

(Majakowskiego 2) 15.45, 18, 20.15
.. Siódme niebo” (fr.). BALLADY­
NA (Grębaiów) 19 „Intruz” (USA).

NA NIEDZIELĘ

APOLLO gedz. 10, 12.13 „Traper
z Kentucky” (USA)'; 15.45, 18, 20.(5
„Na prą urok”. CASSINO 2Ó
„Chcę być gwiazidą" (fr.). ISKIER­
KA 11 i 12 Progr. dla dzieci; 15.30,
17.45, 20.15 „Rosemarie wśród mi­
lionerów”. KRAKUS 11, 12, 13

Progr. dla dzieci; 14.45, 17, 19.15

„Człowiek ze słomy”. MŁ. GWAR­
DIA 10 i 12 „Chłopiec i siłacz”

(radź.); 15.15, 17.30, 19.43 „złoto
Neapolu". SZTUKA 10, 12.15

„Skrzynki na start” (ang.); 15.45,
18, 20.15 „Zloty kask". WANDA

10, 1-1 .15, 12.30 Progr. dla dzieci;
15.45, 16. 20.15 ..Lwy afrykańskie”.
WARSZAWA 10, 12.15, 15.45, 18, 20.15

„Vera Cruz". WOLNOŚĆ 9, 12.15,
16, 19.30 „Anatomia morderstwa”.
l.RZCS 10, 11.15, 12.30 Progr. dla

dzieci; 15.45, 18, 20.15 „Sprawcą
nieznani”. UCIECHA, ZUCH —

nieczynne. KLEPARZ 11, 12.15

Progr. dla dzieci; 16, 18, 20 „U
progu ciemności”. WISŁA 11, 13

„Młodzi przyjaciele” (wł.); 15.45,
18, 20.15 „Miejsce na górze". MA­
SKOTKA 10.30, 12 Progr. dla dzie­
ci; 15.30, 17.30, 19.30 „Marynarzu
strzeż się". MELODIA 1-2 „Uwaga
zaginął chłopiec” (NRD); 16, ’8, 20
„Śmierć na klęczkach". MINIA­
TURKA 11, 12, 13, 15 Progr. dla
dzieci; 16, 17 „Stary Talin” i In.;
18 i 20 „Sny w szufladzie”. SY­
GNAŁ 20.1-5 „Winchester 73”. DOM
Żołnierza 15.30, is, 20.30 „Osta­
tnie akordy”. KULTURA 18 i 20.15

„Dzieje miłości”. MIKRO 17.30 i
20 „Paryski włóczęga”. ROTUNDA
15 i 17. „Puccini”. TĘCZA 17.30 i
19.30 „Cyrano de Bergerac”. —

ZWIĄZKOWIEC 12 Progr. dla

dzieci; 17 i 19 „Na trepie przemyt­
ników”.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT godz. 10. 11.15, 12.30 Progr.
dla dzieci; 15.45, 18, 20.15 „Ruda
Julka” (fr.). AKTUALNOŚCI 16.15,
17.30 „Opowieść o Trnowie”; 19.15

„Miejsce na górze”. ŚWIATOWID
10 i 12 „Londyńskie zuchy” (ang.);
13.45, 17.15, 20 ..Pożegnanie z bro­
nią”. MAŁA SALA 17 i 19 „Le­
genda o lodowatym sercu”. —

SFINKS (Majakowskiego 2) 11, 12

Progr. dla dzieci; 1-3 .45, 18, 20.15
„Siódme niebo”. SYRENA-letnie
20.15 „Biały niedźwiedź”. BALLA­
DYNA 17 i 19 „Intruz”.

Telewizja
Sobota. Gedz. 16.45 Progr. dla

dzieci: „Kajtuś operator”. 17.15
Dla dzieci starszych: f,Jest ich 20

tysięcy” report. 13 Film dla mło

dzieży. 1-9.30 Dziennik. 20 „Arka
Noego” film fr. Od lat 14. 21 .35
Kronika Film. 21.50 Muzyka ła­
twa, lekka 1 przyjemna. 22 .35

Progr. tygodnia.
Niedziela. Gedz. 15 Niedzielna

Biesiada. 16 Kronika Film. 16.10

„W krainie Dlfiney’a”. 17 „20 py-
tań” —- teleturniej. 18 Sprawozd.

[ sport. 19.45 Dziennik. 20;30 Estrada

I Literacka „Kobieta jest diabłem”.
21.05 „Potępieńcy” film fr. Od
lat 16.

UWAGA. Za ewentualne zmiany,
które w ostatniej chwili, zośtają
wprowadzane w repertuarze tea­
trów, kin i telewizji redakcja nie
bierze odpowiedzialności.

'llysJawy — 3iuxea

MUZEUM ETNOGRAFICZNE,
Pl. Wolnica (godz. 9—15). histo­
ryczne, św. Jana 12, „Zbiory z

dziejów m. Krakowa” (10—14). —

SUKIENNICE „Galeria malarstwa

polsk. w. XVIII i XIX” (10—16),
ŚZOŁAYSKICH, Pl. Szczepański 9,
„Malarstwo polskie i rzeźba cd w.

XV—XVIII” (10—15). DOM MATEJ­
KI Floriańska 41 (9—15). NARODO­
WE. Al. 3 Maja 1: „Wystawa
przemysł. artyst. od XI—XVIII

w., Galeria malarstwa polsk. od
w. XIX” (10—16). SMOLEŃSK 9,
„Militaria polskie” (10—15), AR­
CHEOLOGICZNE. św. Jana 22 1
Senacka 3 (10—13). STARA BOŻ­
NICA, ul. Szeroka, „Wystawa
dziejów kultury i zagłady Ży­
dów” (10—14). DOM PLASTY­
KÓW, Łobzowska 3, „Wystawa
akwarel S. Stopkowej” (ló—18).
PAŁAC SZTUKI, Pl. Szczepański
4. Wystawa ..W hołdzie Dantemu”

(10—18) MUZEUM LENINA, Topo.
lewa 5, „Wys-awa 300-!ec:a postę­
powej prasy krakowskiej" (10—18).
SALON TPSP, Nowa Huta, Al.
Róż 3, „Wystawa prac Lajćsa
Wincze z Budapesztu orez Wa-
sili Iwanowa z Sofii” (1Ó—18). j

*

NA SOBOTĘ
' |

CHIRURG., INTERN.: Trynitar-
ska 11. NEUROLOG.: Botaniczna 3,
OKULIST.: Kopernika 17. L.A-

RYNGOL.: Kopernika 23. GRUŹ­
LICZY dla kobiet: Wola Just., 'dla

mężczyzn: Prądnicka 86.

BIEGUNKOWY dla dzieci:
Strzelecka 2.

POGOT. MILIC. tel. 0-7, STRAŻ
EOŻ. tel- 0-8, POGOT. RATUNK.

tel. 0-9 . POGOT. RATUNK. POD­
GÓRZE tel. 225-55 . NOWA HUTA:

POGOT. MILIC. tel, 411-11, PO-
GOT. RATUNK. tel. 482-22, STRAŻ
HOŻ/! tel. 433-33;

NA NIEDZIELĘ

CHIRURG., INTERN., NEURO­
LOG., OKULIST.: Prądnicka 37.

Pozostałe dyżury bez zmian.

SpSehi
NA SOBOTĘ I NIEDZIELĘ

Dietla 76, Rynek Gł. 45, Lubicz 7,
Długa E8, Kościuszki 18, Fstrow-

skiego 27. Nowa Huta: Rutkow*

skiego 2.

“SZatHe
NA SOBOTĘ

Godz. 36.05 Magazyn rozmaitość'.
16.20 Rozmowy na gorąco. 16.30
Parada gwljzd. 17.00 Dziennik kr,
17.15 Amat. Zespoły Muz. Krako­
wa. 17.30 Aud. literacka. 18.00 Mo­
zaika melodii film. 13.10 Na kra­

kowskim rynku. 18.25 Muzyka 1

aktualności. 19.00 Wiadomości. 19.Ó5
Piosenki radzieckie. 19.30 „Maty­
siakowie”. 21.00 Z kraju i źe świs­
ta. 21 .27 Kronika sport. 21 .40 15-tką
Radiowa. 22.60 Koncert solistów.
22.30 Humoreski J. Afanasjewa. —

23.00 Muzyka tan. 23.50 Wiado­
mości.

NA NIEDZIELĘ

Godz. 6.30 Wiadomości. 7.20 Pro­
gnoza pogody. 7.30 Dziennik. 7 .40.

Muzyka. 8 .30 Wiadomości. 8.35

Przegląd prasy. 8.45 „Radicproble-
my”. 9.00 Muzyka organowa. 9.20
Aud. literacka. 9.36 Picsenki pol­
skie. 16.20. Felieton (Kr). 10.35
Koncert rozrywkowy. 11 .10 „Noc
zniszczenia” nowela Tagóre. 11.40
Melodie. 12 .0'5 Wiadomości. 12.10
Poranek symfoniczny. 13.15 Fel. dr
J. Żabińskiego. K3.3Ó Zespoły roz-

rywkowe. 13.50 Koncert życzeń.
1-5 .00 Dla dzieci słuch. 15.45 Kwar­
tet jazzowy. 16.05 Wyniki Lajko­
nika. 16.10 Aud. poetycka. 16.30
Koncert chc-pinowski — wyk. Rei.

ja Sllvonen (Finlandia). 17.co Wia­
domości. 17 .05 Koresp. z zagranicy.
17.15 Ork. tan. 17 .Ł0 Karol Zeller:

operetka „Sztygar”. 19.C0 „Czaru­
jąca szewcowa” słuch, wg Garcil
Lorki. 20.03 Or’r. tan. 3D.Ć0 Rewia

piosenek. Dl.CO Dziennik. 21 .17 Wia­
domości sport. 21 .20 Melodie. 21.40
Ork. tan. 22 .20 Wiadomości sport.
22.50 Ze świata opery. 23.20 Muzy­
ka tan. 23.50 Wiadomości.

ADRES REDAKCJI- Kraków ul Wiślna 2 II P TBL EFONT: rei. »acz. ! sekretariat 246-78, sekretarz Mp. 586-93, dział miejski i Nowej Huty 219-48, 546-34, dział sportowy 543-53, dział łączności z Czytelnikami
^Poz*Tm“«n«ala K-tekretariat, K-zecernia, 41-depesze. WYBAWCA: Krakowskie Wydawnictwo Prasowe RSW Prasa” Kraków, ul. Wiśina ż. tel. 553-62. 595-U

WARUNKI PRENUMERATY- mieś 1’50 zl kwartalnie 37.50 zł, półrocznie 75 zl. rocznie 150 zl. Prenumeratę przyjmują: urzędy pocztowe oadawezo-oddaweze (posiadające doręczycieli) praż delegatury i oddalał,
..Ruchu” nf. kioskł “^mleskel ». -Hesiąc BMtępny. Zgłoszeni, na prenumeratę zagraniczną przyjmuje PKWZ „Ruch”, Warszawa. Wilcza 46. nr PKO 1-3-100024, nr telef. 84-953. OGŁOSZENIA

£y muj.?‘LX^gUsz^/K^w”^^ “tel. 5»-4. or« punkty: Tarnów ul. Krakowska 23 UL .50 Nowy Sącz ‘ N°W*

Centrala, - Klub Międzynarodowej Pras, J Książki. X «. tel. a-7-5». Druk.; Krakowska Drukarnia Trasowa. Kraków. Wielouolo L K-10



XXB MKS trwa! Dokąd pójdziemy?

Tylko 3 załogi wycofały się
Dii^

ll

PIŁKA NOŻNA
Boisko Wisły:

Bytom
I ligi)

S. I E. Zasadowis

awansowali na 3 miefsee

Rajd Samochodowy trwa.

Czytelnicy biorą do ręki nu-

etapu

Godz. 18
Wisła — Polonia

(O mistrzostwo
ZUZE.L

Godz. 18,30

Czy zgłosiłeś już swój pojazd
do „Wielkiej paratly ssmlM

XXI Międzynarodowy
Wprawdzie w chwili kiedy
mer „Echa” uczestnicy mają już za sobą trudy II etapu
i od rana korzystają z błogiego odpoczynku przed ostat­
nią próbą szybkości płaski ej (niedzielny wyścig na lot­
nisku rakowickim), ale kiedy przekazujemy relację,
wszystkie załogi znajdują się jeszcze na trasie w okoli­
cach Rzeszowa.

Trudno więc przesądzać losy
drugiego etapu. Przewidywać,
która z załóg ukończy II etap
z najmniejszą ilością punktów

-

Europejski finał
Pucharu Davisa

Włochy “4.4
Szwecja J-.l

po pierwszym dniu meczu
W piątek rozpoczęło się w

Mediolanie finałowe spotkanie
strefy europejskiej Pucharu
Davisa pomiędzy Włochami i

Szwecją. Po pierwszym dniu
meczu wynik jest remisowy —

1:1. Włosi zdobyli punkt dzię­
ki zwycięstwu Gardini nad
Schmidtem — 6:4, 4:6, 1:6, 6:3,
6:1. Punkt dla Szwecji uzyskał
Lundqvist zwyciężając Pie-
trangeli — 6:2, 7:5, 1:6, 6:4.

—•--

W parlamencie
W parlamencie

włoskim- ■złożona'

zoslala interpela­
cja: poselska w

sprawie szczegól­
nie ożywionego
W ostatnim cza­

karnych — byłoby zbyt ryzy­
kowne nawet dla najwytraw­
niejszych fachowców samocho.

dowych. Warto jednak zazna­
czyć, że w porównaniu do I e-

tapu, na którym^wycofało się
aż 13 załóg, na półmetku II

etapu w Biurze Prasowym
wiedzą o wycofaniu się tylko
3 dalszych maszyn. Oczywiście
podczas dwu pętli po 150 km

„próby regularności” i na c-

statnich kilometrach trasy kil­
ka dalszych załóg może się
wycofać z rajdu, ale i tak w

porównaniu do innych tego
typu imprez zagranicznych,
procent wycofanych załóg nie

jest zbyt duży. Świadczy to

pozytywnie nie tylko o kie­
rowcach i ich maszynach, ale
także o organizatorach (porzą­
dek na trasie, na poszczegól­
nych punktach sędziowskich,
dobra informacja z trasy pro­
wadzona przez Biuro Prasowe

itp.).
Niemniej komisja oblicze­

niowa unieważniła ogłoszone
w piątek rano wyniki i poda-

ła je powtórnie dopiero w 20

godzin po zakończeniu I eta­
pu. Najlepszy zawodnik za­
miast podanych uprzednio 7,5
pkt. karnych zarobił faktycz­
nie 546,8 pkt. Jak podaliśmy
wczoraj pierwszy etap wygra­
ła załoga niemiecko-fińska

Bcehringer—Altonen na ma­
szynie „Mercedes 220”, na dru­
gim miejscu uplasowała się
załoga Skogh — Svensson

(Szwecja) na maszynie „Saab”,
ale na trzecie miejsce awanso­
wało małżeństwo S. i E. Zasa-
dowie (Polska) na „BMW 700”.

Tor Wandy:
Wanda — Helsinki

(Towarzyskie zawody
międzynarodowe)
Jutro

PIŁKA NOŻNA

Godz. 18 Boisko Wawelu:
Wawel — Stal Rzeszów

(O mistrzostwo II ligi)
SAMOCHODY

Godz. Ul Lotnisko rakowickie:

Pokazy lotnicze
i wyścig samochodowy

w ramach Rajdu Polski

W niedzielę na stadionie LKS w

Czarnochowicach rozegrane zesła­
nie finałowe spotkanie (grupy po­
łudniowej) piłkarskich mistrzostw
Polski Ludowych Zespołów Spor­
towych. Przeciwnikiem reprezen­
tacji LZS województwa . krakow­
skiego będą LZS-owcy woj. wro­
cławskiego. Początek meczu o

godz. 17 .

Przeciw przepisom

o amatorstwie
Co pewien czas pojawiają

się w prasie artykuły kryty­
kujące istniejące przepisy o

amatorstwie w sporcie. Auto­
rzy stwierdzają, iż w obecnych
warunkach życia trzymanie
się tradycyjnych wzorów o

sportowcach-amatorach jest
nonsensem. Tymczasem mimo
nieraz bardzo ostrych żądań
wprowadzenia zmian, członko­
wie MKOl stoją nieugięcie na

stanowisku utrzymania istnie-

sie „importu"’
piłkarzy zagranicznych do zawo­
dowych drużyn Lalli. Minie

Foncki, w którego, resorcie zn

duje się sport, wyjaśnił, że wy
żono zgodę na to, by każdy z klu­
bów miał prawo do posiadania w

swoich szeregach najwyżej trzech
cudzoziemców. Drużyny nie prze­
kraczają co prawda tego zarządze­
nia, niemniej niepokojąco wzra­
stają sumy płacone przez kluby,
włoskie za zagranicznych futbóti-
stów. Tą sprawą będą musiały za­
jąć się władze podatkowe;

Podczas dyskusji jaka wywiąza­
ła się po oświadczeniu złożonym
przez ministra Fonekiego, posło­
wie zwracali uwagę, że* „import”
zagranicznych piłkarzy do najlep­
szych drużyn I.alii powoduj? że

nie rr.ogą niejednokrotnie w pełni
ŁOŻwinąc swojego t______ _______

zawodnicy włoscy.
talentu młodzi

Okras-ą ostat­
niego mityngu
lekkoatletyczne­
go na stadionie

stołecznej Polo­
nii był start fi­
nalisty Igrzysk
Olimpijskich w

Rzymie w biegu
na100m—Kn-

bańczyka Figue-
roii. aj zC-ceiu

Fi';uero’a przy­
gotowuje się do
startu.

o
— Przypuszczam, że ktoś z niezrozumiałych po­

wodów chciał Marcela wplątać w tę sprawę i dla­
tego podłożył mu . szmaragd. Tylko i w głowie mi
się nie mieści, czemu, w takim razie go rabował i

czemu się pozbył tak cennego łupu.
— Ten szmaragd był imitacją, proszę pani. Nie

mam powodu ukrywać tego przed panią — wyznał
Estoppey.

— Imitacją? — krzyknęła pani Delhorbe. — Jak
to więc panowie zaaresztowaliście mego męża za

posiadanie jakiegoś niewinnego szkiełka, które nie
było szmaragdem zrabowanym zamordowanej?

— To szkiełko wcale nie jest takie niewinne,
szę pani — odparł Estoppey. — Znaleziono je
zwłokach Vegi Orell.

— Jak to? Pan chce, żebym uwierzyła, że
milionerka nosiła fałszywą biżuterię?

— Jeżeli mam być szczery, to niewiele mi na

jącego stanu rzeczy. Ostatnio
w pismach zachodnich. poja­
wiły się na powyższy temat

trzy artykuły, których autora­
mi są znani lekkoatleci: Ame­
rykanie — Bobby Morrow i
Bob Mathias oraz Anglik —

Gordon Pirie.

Trzykrotny medalista olim­
pijski z Melbourne — Bobby
Morrow stwierdził, iż olimpij­
ska definicja sportu nie odpo­
wiada zupełnie współczesnym
warunkom życia.

Poparł go sławny dziesięcio-
boista amerykański — zwy­
cięzca Igrzysk Olimpijskich w

latach 1943, 1952 — Bob Ma­
thias. Jak wiadomo, został on

pozbawiony praw amatorskich
ponieważ nakręcił film auto­
biograficzny. Obecnie Mathias
żąda, aby przywrócono mu

prawa amatorskie.

Sławny biegacz angielski
Gordon Pirie napisał, że 75

proc, uczestników Igrzysk O-
limpijskich w Rzymie nie by­
ło amatorami, Pirie stwierdza,
iż olimpijska definicja ama-

torstwa jest przestarzała i nie
odpowiada współczesnym wa­
runkom życia.

A więc kolejne trzy głosy w

wielkim chórze domagającym
się zmiany przepisów o ama­
torstwie. Ciekawe jak długo
jeszcze działacze MKOl będą,
wbrew faktom i logice bronić
swego stanowiska?

WfiśiOB
47)

Termin „Wielkiej parady samochodów" — imprezy or­
ganizowanej przez Automobilklub Krakowski i Redakcję
„Echa Krakowa" zbliża się szybkimi krokami. W połowie
września zobaczymy ten niecodzienny pokaz modeli sta­
rych samochodów.

Przypominamy wszystkimi, którzy są w posiadaniu
starego samochodu (wyprodukowanego przed 1930 r.),
go-kartu. SAM-u lub też supernowoczesnej maszyny, iż
mogą zgłaszać swój udział w „Wielkiej paradzie samo­
chodów" na adres Automobilklubu Krakowskiego — Ry­
nek Główny 17. Przypominamy także, że na uczestników
naszej imprezy oczekuje wiele ątrakcyjhych nagród.

Na zdjęciu model samochodu „Daimler” wyproduko­
wanego w 1896 r.

Od Korinę do Brnmeld
r.

20
77

Urodził się 14 kwietnia 1942
w Tolbuzinie, czyli ma dziś

lat, 185 cm wzrostu i ...waży,
kg. Jest studentem na Uniwer­
sytecie Moskiewskim. Skok

wzwyż zaczął uprawiać w wie­
ku 14 lat. przechodząc wówczas

wysokość 140 cm. Do dziś ten

początkowy rezultat poprawił
o84cm.

Znakomity radziecki skoczek

wzwyż, Walery Brumel, Jest

dwunastym zawodnikiem, któ­
ry wpisał się na listę rekor­
dzistów świata w tej końku-

. rencli. Listę tę otworzył w r.

1912 Amerykanin Hórine wyni­
kiem 2 metry. Aż., do r. 1957

wszyscy rekordziści pcchodzili
z Ameryki: Beeson 2,02 — Os-
borne 2.03 — Marty 2.04 i 2,06
— Johnson i Albitton pó 2,07 —

Walker 2,09 — Steers (w r. 1&41)
2,11 — W . Dawis 2,12 — Dumas
w 1957 — 2,14. Następnie na

listę wpisał się Stiepańow wy­
nikiem 2,16. Fotem zajaśniała
wielka gwiazda Thomasa, któ­
ry w r. 1980 trzykrotnie poprą-

wiał rekord: 2.17 — 2,18 — 2,22
jednak...oljnipiady ni-e wygrał,
wyprzedzony w Rzymie nie­
oczekiwanie przez Szawłakadze
i Brumelś. Ten drugi stał się
po igrzyskach największą sen­
sacją w skoku wzwyż, osiąga­
jąc w hali wynik 2,25, a teraz,
w bieżącym sezonie letnim, bi-

jąc już dwukrotnie rekord
świata na stadionie otwartym:
2,23 i — ostatniej niedzieli —

2,24. Warto zaznaczyć, że Bru-
mel jest pierwszym zawodni­
kiem, który aLakuje na zawo­
dach wysokość 2,30. Zapytany
po ustanowieniu rekordu 2,23
dlaczego kazał później pod­
nieść poprzeczkę od razu na

2.30, odpowiedział: ..Dlatego, że

chcę jak najszybciej oswoić

się z tą wysokością, którą za­
mierzam przejść wcześniej od
Thomasa”.

felegraficznytn
majątku znaleźć dobrego męża. Może zresztą zako­
chała się w Eugeniuszu. ,

— Mam wrażenie, że pani przyjaźni się z tymi
emigrantkami, prawda? Z jedną z nich jeździła pani
do Lozanny krytycznego wieczoru.

— Tak, jeździłam z księżną Reveresco — stwier­
dziła madame Delhorbe. — To ciotka Karli; Ru­
munka. Jej mąż książę Roveresco był bratem.star­
szej pani von Axenberg, ale tamta wdała się ra­
czej w matkę, pochodzącą z arystokracji austriac­
kiej. Księżna Roveresco i pani von Axenberg to zu­
pełnie różne kobiety. Księżna jest żywa, inteligent­
na, z temperamentem, przy tym prawdziwa da­
ma, chociaż dla nas trochę po barkańsku egzoty­
czna. A matka Karli, sporo od księżnej starsza
to taka poczciwa „ciapcia”, mało inteligentna
tyle że z wykwintnymi manierami. Księżna Ro-
veresco, którą wojna i rewolucja tak samo wysa­
dziły z siodła, jak panią von Axenbcrg, utrzymuje
ożywione stosunki towarzyskie, bywa w najpierw-
szych domach i wśród arystokracji cudzoziemskiej,
chociaż los pozbawił ją fortuny, więc nie może już
urządzać u siebie przyjęć. Nikt nie ma o to do niej
pretensji. Jest elegancka, dowcipna, podoba się jesz­
cze mężczyznom, potrafi ożywić towarzystwo; więc
chętnie ją zapraszają. A pani von Axenberg po­
trafi tylko trykotować, dawać mało płatne lekcje
języków i wspominać dawne czasy. To nie jest tyl­
ko kwestia wieku, lecz raczej temperamentu i in­
teligencji. Karla, chociaż jest młoda, też nie ma

wiele inicjatywy i ambicji. Ale dobra z niej dziew­
czyna i moim zdaniem mogą być kiedyś z Eugeniu­
szem szczęśliwi. Jeżeli w ogóle
małżeństwa... Dzisiaj

“

zakochany, ale może
nim bodzie się mógł

(Ciąg

WARSZAWA. Rozpoczął się mię­
dzynarodowy turniej siatkówki

mężczyzn z okazji 40-lecia Stołecz­
nego klubu „Warszawianka”. W

pierwszym spotkaniu zespól jubi­
latów przegrał ze Spartakusem
Budapeszt 2:3. - -

LOS ANGELES, w czasie mi­
tyngu lekkcatie.yeznego Harold

Conolly uzyskał w rzucie młotem
69,03 m a Ron Morris skoczył o

tyczce 4,72 m.

OSAKA. W drugim dniu mię­
dzynarodowych zawodów pływac­
kich Nicolacs (Argentyna) prze­
płynął 103 m etylem motylkowym
W 60.0 sek. a Santos (Brazylia) u-

zyskał na 100 m stylem dowolnym
fe,0 sek.

WIEDEŃ. W czasie międzynaro­
dowego turnieju tenisowego Chi-

lijczyk Ayala pokonał Lavera (Au­
stralis) 6:2, 7:5.

yiĆHY. W pierwszym dniu fina­
łowego turnieju tenisowego o Pu­
char Galea uzyskano następujące
rezultaty: Włochy — Francja 1:2,
Hiszpania — Belgia 2:1.

GOEFEBORG. W czasie między­
narodowego mityngu lekkoatlety­
cznego bieg na 100 m wygrał Budd

(USA) — 10,2 sek. przed Jerome

(Kanada) 10.5 sek. W. biegu, na

lSOp m .zwyciężył Amerykanin -g
B-ealty 3.44.7 min. przed Waernem

(Szwecja 3.45,5 min. Rzut miotem

wygrał Asplund (Szwecja) 6«,0S m*

nawet jeszcze, że mój mąż został zatrzymany. Ale
jeśli to panu potrzebne służę informacjami, znam

przecież. Eugeniusza od dziecka. Według mnie jest
to chłopak wyjątkowo porządny, przy tym zdolny,
pracowity, zawsze dobrze się uczył. Może jest zbyt
łatwowierny i impulsywny, odziedziczył zapewne
polską naturę po .matce. Polacy podobno lubią bić
się za cudzą wolność i łatwo ich nabrać na obie­
tnice.

— Słyszałem, że jest zaręczony z panną Karlą
von Axenberg?

— „Zaręczony” to za wielkie słowo, monsieur,
przecież to jeszcze smarkacz. Ale tych dwoje wy-
obnaża sobie, że się kochają, to fakt. Mam wrażenie,
że mój brat nie jest tym zachwycony. Tylko, że
rodzice w naszych czasach mają coraz mniej wpły­
wu na takie sprawy. Młodzi dobierają sobie part­
nerów, czy partnerki na własną rękę.

— Jak scharakteryzowałaby pani tę panienkę?
— Nie widzę w niej nic szczególnego. Jest dość

przystojna, tylko za mało dba o swoją powierzchow­
ność. Podobno w pracy jgst staranna, chociaż, przy­
pominam sobie, że miała w szpitalu jakieś przy­
krości. Nie dziwię się, że Karla von Axenberg ma

ochotę na Eugeniusza, bo to jest chłopak z przy-
On. zapewne nie wie szłością, a dziś niełatwo pielęgniarce bez grosza.

pro-
przy

taka

tym
zależy, ażeby mi pani uwierzyła. Po prostu zwracam

pani uwagę na to, że pani oburzenie na poczynania
policji nie ma podstawy' w faktach.

Przepraszam pana — powiedziała madame
Delhorbe, która zdała sobie sprawę, że dała się po­
nieść zdenerwowaniu. — Sama już nie wiem co

mówię. Wiem, że ani ja, ani mój mąż, nie maczaliś­
my palców w tej ohydzie, więc w naszym intere­
sie leży, żeby wyszła na jaw cała prawda. To mnie
skłoniło do powiedzenia panu wszystkiego, chociaż
nie było mi.przyjemnie opowiadać o sprawach in­
tymnych. Może chciałby pan zadać mi jeszcze ja­
kieś pytanie, komisarzu? Przyrzekam, że będę bar­
dziej opanowana.

Komisarz Estoppey rad był zmienić temat rozmowy.
— Chciałbym dowiedzieć się od pani czegoś bliż­

szego o pani bratanku, Eugeniuszu Trittens, ma­
dame.

— O Eugeniuszu? Cóż chłopiec ma z tą sprawą
wspólnego?—zdziwiłą się.

dojdzie do tego
Eugeniusz wydaje- się bardzo
się jeszcze zmienić wiele, za-

ożenić.

dalszy nastąpi)


